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hdziecka delegacja 
irzybyła do Polski

9 bm. przybyła do Warsza­
wy radziecka rządowa dele­
gacja gospodarcza, której prze 
uodniczy minister handlu za 
granicznego ZSRR N. Patoli- 
kcw. Przyjazd delegacji zwią 
zany jest z zakończeniem roz 
mów handlowych między Pol­
ską a Związkiem Radzieckim 
v sprawie wzajemnej wymia 
jv towarów w latach 1961— 
1965. (PAP)

Wzór dobrego 
iusu wiejskiego
„Postęp w domu wiejskim” 

- to nazwa problemowej wy­
stawy, która czynna będzie na 
Wiosennych Targach Krajo­
wych w Poznaniu.
Organizatorzy ekspozycji: 

Komitet do Spraw Gospodar­
stwa Domowego, ministerstwa 
budownictwa i rolnictwa przy 
współpracy innych zSintereso 
wanych instytucji pragną po­
kazać zwiedzającym jak po­
winien być wybudowany i wy 
posażony nowoczesny dom 
wiejski, oraz kuchnia przy- 
itosowana do prowadzenia 
większego gospodarstwa.
Centralnym eksponatem wy 

stawy będzie naturalnej wiel­
kości makieta budynku miesz 
kalnego, która przez usunięcie 
części ścian i odkrycie części 
stropów ukazuje urządzenia i 
zagospodarowanie wnętrz mie­
szkalnych. Uzupełnienie ma­
kiety stanowi model zagrody, 
który wyjaśnia jak usytuowa­
ny powinien być dom miesz­
kalny. (PAP)

Wojewódzka Konferencja PZPR
W dniu wczorajszym, w Poznaniu, rozpoczęła obrady

VII Wojewódzka Konferencja Sprawozdawczo-Wybor­
cza Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. Na konferen­
cję przybyło 293 delegatów. W obradach biorą udział: czło­
nek Biura Politycznego i minister obrony narodowej Marian 
Spychalski, członek KC i kierownik Wydziału Organizacyj­
nego KO Mieczysław7 Marzec, członek KC i kierownik Wy­
działu Kultury KC Wincenty Krasko oraz członek KC Jan 
Izydorczyk. Przybyło także ponad 100 zaproszonych gości,

ganizacji młodzieżowych: ZMS, 
ZMW, ZSP, ZHP oraz załóg 
PGR-owskich z pozdrowienia­
mi i kwiatami dla uczestni­
ków konferencji, (ms)

IV wielkiej sali Komitetu. Wo­
jewódzkiego Polskiej Zjedno­
czonej Partii Robotniczej w 
Poznaniu obraduje od wczoraj 
VII Wojewódzka Konferencja 

Sprawozdawczo-Wyborcza
PZPR. Bierze w niej udział 
293 delegatów, oraz ponad stu 
zaproszonych gości. Przybyli 
także z Warszawy wybitni 

przedstawiciele Partii.
Nasze zdjęcie przedstawia pre 
zydium Wojewódzkiej Konfe­
rencji. Wstępne przemówienie 
wygłasza właśnie I sekretarz 
KW PZPR w Poznaniu Jan 

Szydlak.
Fot. — H. Ignor
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W Treblince stanie 
pomnik ku czci 
ofiar faszyzmu

Zespół znanych warszaw­
skich artystów rzeźbiarzy i 
architektów z zakładów arty- 
styczno-badawczych Akade­
mii Sztuk Pięknych zakończył 
prace nad projektem urządzę 
nia terenu byłego hitlerow­
skiego obozu zagłady w Tre­
blince.

Projekt przewiduje m. in. 
wzniesienie na terenie byłego 
obozu pomnika ku czci ofiar 
faszyzmu, zamordowanych w 
Treblince.

Liczne dokumenty zbrodni­
czej działalności hitlerowców 
w Treblince oraz pamiątki po 
więźniach zostaną zgromadzo 
ne w specjalnie na ten cel 
wzniesionym muzeum. (PAP)

Konferencję Wojewódzką o- 
tworzył I sekretarz KW 
PZPR Jan Szydlak, który wy­
głosił wstępne przemówienie. 
Z kolei przewodniczący Woje­
wódzkiej Komisji Rewizyjnej 
Tadeusz Becela odczytał spra­
wozdanie Komisji. Następnie 
wiceprezes WK ZSL — Waleń 
ty Kołodziejczak i sekretarz 
WKSD, członek Prezydium 
CKSD — Aleksander Rozmia- 
rek wygłosili przemówienia 
powitalne.

Potem rozpoczęła się dysku 
sia, podczas której na salę 
obrad przybyły delegacje or-
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Bułgarzy wygrywają
Po występach w Łodzi i 

Gdańsku drużyna siatkarzy 
bułgarskich Arda Kardżali 
przyjechała do Poznania na 
dwa spotkania. W pierwszym 
meczu przeciwnikiem Bułga­
rów była reprezentacja nasze­
go okręgu. Po bardzo zaciętej 
walce wygrali Bułgarzy 3:2 
(15:11, 9:1$ 16:18, 17:15, 15:12). 
Szczególnie zaciętym był trze­
ci set, kiedy stan dwukrotnie 
był remisowy, i szala zwycię­
stwa prze«hylała się raz na je­
dną raz na drugą stronę. Wy­
grali ostatecznie bardziej od­
porni nerwowo goście, którzy 
wywalczyli przy stanie 12:12 
serw i zwycięskie punkty. Z 
drużyny Poznania jednym z 
lepszych był zawodnik pilskiej
Polonii Roman Bartosz.
Dziś o godzinie 19.30 mecz 
Arda — AZS w sali AZS-u 
przy ulicy Młyńskiej. (Of)

o naszym Tysiącleciu

Wieczór autorski
W krakowskim Klubie Mię­

dzynarodowej Prasy i Książki 
odbył się wieczór autorski 
(ricemin. Mariana Naszkow- 
skiego — autora interesującej 
książki pt. „Niespokojne dni”.

Marcowy sztorm
Do silnych mrozów dochodzą 

cych do minus 15 stopni, któ­
re panują na Wybrzeżu Gdań­
skim od paru dni, dołączył się 
-sztorm na morzu. Siła wiatru 
dochodzi do 7 stopni w skali 
Beauforta.

Nowe wodowanie

Dzisiaj o godz. 10 nastąpi w auli Uniwersytetu im. A.
Mickiewicza uroczysta inauguracja Ogólnopolskiego 

Zjazdu Studenckich Kół Naukowych, organizowanego z o 
kazji Tysiąclecia państwa polskiego.

Udział w obradach zgłosiło 
200 studentów i 13 pracowni 
ków nauki z całego kraju. 
Na zjeździe, który potrwa do 
33 bm., wygłoszonych zosta­
nie 41 referatów, poruszają­
cych różne zagadnienia wiel­
kiego jubileuszu naszego pań 
stwa.

nie śledzić przebieg interesu­
jącej sesji naukowej, (mi)

W Stoczni Gdańskiej został 
zwodowany kkdłub statku-ba- 
zy. Siódma z kolei baza ry­
backa otrzymała nazwę „So- 
wietskij Sachalin”.

Traktor w pokoju

Referaty inauguracyjne:
„Studencki ruch naukowy w 
okresie 15-lecia Polski Ludo­
wej” oraz „Historyczne i pra 
wne aspekty granicy na Ddrze 
i Nysie” wygłoszą — przewo­
dniczący Rady Okręgowej 
Zrzeszenia Studentów Pol­
skich w Poznaniu Alojzy Łu­
czak i student V roku prawa 
UAM, Janusz Bogucki.

Oprócz uczczenia Tysiącle­
cia zjazd ma również na celu 
podsumowanie dorobku stu­
denckich kół naukowych. O 
poważnej roli jaką przywiązu

Zamknięcie
Targów Lipskich

W dniu 8 bm nastąpiło za­
mknięcie tegorocznych, Mię­
dzynarodowych Wiosennych 
Targów Lipskich.

Obroty, zanotowane na te­
gorocznych Targach tylko 
przez NRD (innych danych na 
razie brak), przekroczyły a- 
stronomiczną sumę, 4,2 miljar- 
tia marek dewizowych i były 
o 23 proc, wyższe niż w roku 
ubiegłym.

Obroty polskich central han 
dlu zagranicznego osiągnęły 
przeszło 180 min. rubli dewi­
zowych. (PAP)

Ogromne było 
mieszkańca wsi

zdziwienie
Klępino w

pow. białogardzkim — Micha­
ła Roweckiego, gdy do jego
mieszkania wjechał traktor.
Ciągnik pozostawiony na drb- 
dze z zapuszczonym silnikiem 
„znudził” się czekaniem na kie 
rowcę i w pewnym momencie 
ruszył na poszukiwanie towa­
rzystwa. Po krótkiej podróży 
wjechał na ścianę domu, prze 
bił ją i zatrzymał się dopiero 
w pokoju.

Przygotowania ptaków
W Lasach Świętokrzyskich 

niektóre gatunki ptaków przy­
stąpiły już do poszukiwania 
miejsc na gniazda.

je się do tego 
świadczy fakt, 
UAM, zawiesiły 
na 3 dni zajęcia.

seminarium 
że władze 

z tej okazji

Dzięki temu wszyscy studen 
ci uczelni będą mogli dokład-

List Chruszczowa 
do Eisenhowera

Jak donosi waszyngtoński 
korespondent Reutera, amba­
sador Związku Radzieckiego 
— Mieńszykow, został przyję­
ty we wtorek na 20-minuto- 
wej rozmowie w Białym Bo­
ntu, gdzie przekazał prezyden­
towi Eisenhowerowi osobisty 
list N. S. Chruszczowa. Treść 
listu nie została chwilowo po­
dana do wiadomości (PAP)

Stulecie „białego zagłębia U

W br. mija 100 lat od narodzin kujawskiego zagłębia 
pienniczego, zajmującego obecnie kluczową pozycję w 
ju. k

Na „białe złoto” w rejonie 
Piochcina natrafiono w 1860 
r. przypadkowo, podczas ko-

SPRAWY O KTÓRYCH MÓWI ŚWIAT

wa 
kra

pania studni i od tej pory 
częło ono robić błyskawiczną

za-

^uczczenia Zjazdu ZMS 
opaska objęła pa* 

zabytkowym mia- 
— Paczków. Paczków po 

ir^ . w całości zachowane 
• J,lou^eczne mury obronne, 
^nacUo wiple zabytków g 
MS’1. renesansu i. baroku.

Płosi że młodzież 
i>ięl~V2ny w soboty i nie- 

będzie pracować nad 
typowanie w odbudową i

lżeniem Paczkowa.
Ratusz w Pacz~

CAF — fot. Okoński

0 polityce niemieckiej
Dwaj wybitni politycy za 

chodni Anglik Crossman i 
Amerykanin Acheson, wy­
powiedzieli się na łamaci 
hamburskiego tygodnik.. 
,,Der Stern” w dyskusj’ 
nad zjednoczeniem Nie­
miec. Fisze na ten tema? 
Antoni Wróbel na str. 2.

karierę.
W oparciu o bogate złoża 

surowca, obliczane na setki mi
lionów ton w Piechcinie
oraz sąsiadujących z nim 
miejscowościach Bielawy i 
Wapienno powstaje kosztem 
0.5 mld. zł wielki, nowocze­
sny ośrodek wydobywczo-pro- 
dukcyjny. W wyniku tych in­
westycji już za 2 lata Kuja­
wy zaczną dostarczać ponad 
2.5 min. ton wapienia rocz-
nie dla chemii, budownic-
twa. rolnictwa i innych gałę­
zi naszej gospodarki. (PAP)

Dylemat Bonn
Rząd boński znów ma kłopoty. Niedawno powstałe 

państwo afrykańskie Gwinea uznało Niemiecką Re­
publikę Demokratyczną i nawiązało z nią stosunki dyplo­
matyczne. Jak wiadomo, Gwinea od pażdzierniKa 1958 r. 
jest republiką.

Rząd Adenauera od razu zaczął kokietować nowe pań­
stwo. Podczas wizyty prezydenta Gwinei — Sekou Toure 
w NRF wT listopadzie ubiegłego roku, władze zgotowały 
mu wspaniałe przyjęcie, które miało na celu umocnienie 
wpływów NRF i zapobieżenie zbliżeniu Niemieckiej Re­
publiki Demokratycznej z Gwineą.

W NRF obowiązuje tzw. doktryna Hallsteina, według 
której rząd boński nie może utrzymywać stosunków dy­
plomatycznych z państwami uznającymi NRD — z wy­
jątkiem Związku Radzieckiego. Na tej właśnie zasadzie 
rząd boński zerwał w ubiegłym roku stosunki z Jugosła­
wią, która uznała NRD.
li/ obecnej sytuacji dylemat rządu bońskiego stresz-
’ ’ cza się do pytania: zerwać czy nie zerwać? Bo jeśli 

Republika Federalna zerwie stosunki dyplomatyczne z 
Gwineą, może liczyć się z postępującą izolacją w Afryce. 
Jeśli zaś tego nie uczyni — to może spodziewać się aktów 
uznania NRD przez inne państwa afrykańskie. Trudność 
w zastosowaniu doktryny Hallsteina polega na tym, że 
miałoby to w przyszłości skutki bardziej przykre dla NRF, 
niż dla Gwinei. Republika Gwinei mogłaby zablokować 
kapitały zachodnich Niemiec, zaś NRF nie ma tego ro­
dzaju możliwości.

Jaka będzie ostateczna decyzja rządu bońskiego na 
razie nie wiadomo. Obecnie przeprowadzane są w tej 
sprawie konsultacje. Brak zdecydowanego stanowiska 
rząd boński tłumaczy^ tym, iż nie otrzymał jeszcze oficjal­
nego potwierdzenia w omawianej sprawie. W gruncie 
rzeczy chodzi tu o zwłokę, która ma umożliwić wybranie 
„złotego środka”.
|V awiązanie przez Gwircę stosunków dyplomatycznych 

z NRD jest nowym dowodem, iż doktryna Hallsteina 
jest nierealna i niemożliwa do utrzymania. Fakt ten jest 
również potwierdzeniem dalszego rozwoju przyjaznych

; stosunków między Niemiecką Republiką Demokratyczną 
• a krajami afrykańskimi.

Panowie z Bonn będą zdaje się w końcu musieli zro­
zumieć, że nie można powstrzymać biegu historii.

L M. H.
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Redaktor naczelny — Leonard 
Wąchalski, zastępca redaktora 
naczelnego i kierownik działu 
publicystyki — Eugeniusz Kitz- 
mann. sekretarze redakcji — 
Marian Flejsierowicz i Wiesław 
Porzyckl. kierownicy działów^ 
kultury — Janusz Biniek, miej­
skiego — Eugeniusz Cofta. spor­
towego — Tadeusz Kaczmarek, 
terenowego — Józef Pieprzyk.

Dzisiejszy serwis Informacyj­
no-polityczny do druku przy­

gotował Feliks Biłoś.

Sprawy nie tylko Partii SPRAWY NIEMIEC

POLIGONY NA BAGNACH

Z problematyki Wojewódzkiej konferencji Wyborczej PZPR

W czoraj rozpoczęła się dwudniowa VII Konferencja 
Sprawozdawczo-Wyborcza PZPR naszego wojewódz­

twa. Poniżej omawiamy niektóre problemy, poruszane w 
przygotowanym na Konferencję sprawozdaniu.

dusz płac ma kształtować się 
na poziomie roku ubiegłego.

PIĘKNY PRZYKŁAD

o złożyło się na pozytyw 
ne wyniki, uzyskane 

przez gospodarkę naszego wo-

WTRĄCAM SWOJE 3 GROSZE

Artykuly Antoniego Wróbla drukujemy 
na prawach wolnej trybuny; oznacza to, 
że redakcja nie- musi podzielać poglądów 

i autora.

jewództwa w różnych dziedzi 
nach? Przede wszystkim lep­
sza praca samorządów robot­
niczych z organizacjami par­
tyjnymi na czele. Wybrano ra 
dy robotnicze w dalszych za­
kładach pracy, zaś do istnie­
jących — w wyniku nowych 
wyborów — weszło sporo o- 
fiarnych aktywistów. W rezul 
lacie praca samorządów robot 
niczych staje się coraz bar­
dziej konkretna. Natomiast za

Oto jest pytanie
gadnienia 
wymagają

światopoglądowe
poświęcenia

zwiększonej uwagi.,
im

AKTUALNE WSKAŹNIKI

Dyskusja w ,,Der Siern“

lAziś kontynuujemy roz- 
poczęte wczoraj rozwa 

żania na temat dyskusji 
nad zjednoczeniem Nie­
miec, która od kilku tygo­
dni toczy się na łamach, 
ukazującego się w Hambur 
gu, tygodnika ilustrowane-' 
go „Der Stern”.

Tym wszystkim, którzy 
nie czytali naszego wczo­
rajszego artykułu, przypo­
minamy, że pierwszym dys 
kutantem był profesor hi­
storii najnowszej na uni-
wersytecie w
Alan 
dział

W 
nym

Taylor, 
m. in.:
okresie

Oxfordzie — 
który powie-

międzywojen
czyniliśmy Niemcom

cania rozsądnego kompro­
misu tylko dlatego, że bę­
dzie on możliwy do zaak­
ceptowania przez komuni­
stów.”

Wypowiedź czwartego u- 
czestnika tej dyskusji, zna­
nego polityka amerykań­
skiego — Deana G. Achc- 
sona, byłego sekretarza sta­
nu, różni się formą od po­
zostałych. W oględnych sło 
wach Acheson wskazuje 
Niemcom na korzyści, ja­
kie mogliby osiągnąć, rezy­
gnując ze zbrojeń.

Następne wypowiedzi u- 
każą się w kolejnych nu­
merach „Der Stern”. Być

A by rady robotnicze i kon- 
ferencje samorządu ro­

botniczego spełniały jak naj­
lepiej ciążące na nich zadania 
— do tego potrzebna jest je­
szcze pomoc i zainteresowa­
nie zjednoczeń przemysło­
wych. Niestety, udział przed­
stawicieli wspomnianych in-
stancji w KSR-ach naszego

ustępstwa i, po każdym z 
nich Niemcy żądali nowych 
ustępstw. Zrezygnowali­
śmy z reparacji. Pozwolili­
śmy na ponowne zbrojenie 
Niemiec. Pogodziliśmy się z 
aneks ją Austrii. Dopomogli 
śmy nawet do zabrania te­
renów czeskich, chociaż te 
tereny nie były nigdy nie­
mieckie. Cośmy w końcu z 
tego mieli? Tylko dalsze żą 
dania, które przeprowadza­
ne były z początku przy po 
mocy gróźb wojennych i 
wreszcie przy pomocy bro­
ni. Czy znów ma być to sa­
mo?”

W tym samym wydaniu 
„Der Stern”, w którym u- 
kazała się cytowana wypo­
wiedź angielskiego history 
kc — Alana Taylora, za­
mieszczono też wypowiedź 
świetnego publicysty fran­
cuskiego — Jeana Jaques’a 
Serrana-Schreibcra, pisu­
jącego stale w paryskim ty 
godniku „L’Express”, który 
— zdaniem „Sterna” —wy 
wiera niemały wpływ na 
politykę francuską. Servan- 
Schreiber stwierdza, że 
Bonn pogłębiło podział Nie 
mi 'C, zarzuca rządowi Re­
publiki Federalnej uprawia 
nie nierealnej polityki, brak 
rozsądnej koncepcji rozwią 
zania problemu niemieckie 
go. Pisze on m. in.:

„Każda polityka, która 
opiera się na fikcjach i pu­
stych sloganach, skazana 
jest na niepowodzenie. My, 
Francuzi, mieliśmy gorzką 
nauczkę, z tego co uczynił 
nasz, własny kraj w ostat­
nich latach, prowadząc i- 
diotyczne wojny kolonial­
ne, szukając fałszywej sła-

może, przy 
my jeszcze 
dorzucając 
grosze”.

okazji powróci- 
do tych spraw, 

do nich nasze „3

Z dotychczasowego prze­
biegu dyskusji wynika ja­
sno, że wyznawcy szkarad-
nego hasła: 
Deutschland 
(„Niemcy, 
wszystko”),

Deutschland,
iiber 

Niemcy
allcs” 
nade

dostają teraz
za pośrednictwem własnej
gazety, a ze strony swych 
sojuszników, gorzką lekcję 
mądrości politycznej. Czy 
z niej skorzystają? — oto 
jest pytanie — jak rzekł pe 
wiert królewicz duński...

Antoni Wróbel

lUifladu.
/ W porcie gdai 

wyładunek 19.7^

nak
gdańskim trwa 

psze- 
które 

statek bandery 
Hberyjskiej „Andros Mai- 
dew”. Jest to wielki statek

nicy i 
przywiózł

00 ton
jęczmienia,

o wyporności 20.000 ton. 
Na zdjęciu: statek pod ele­
watorem zbożowym w cza­
sie wyładunku.

CAF - Fot. Uklejewskl

Problemy H plenum

Ponieważ mówimy to na­
szym własnym ziomkom od 
dziesięciu lat, to mam na­
dzieję, że mogę w zagra­
nicznym piśmie powiedzieć 
to również zagranicznym 
przyjaciołom.”

w
„Der Stern

następnym wydaniu

dwie dalsze
ukazały się 
wypowiedzi.

Pierwsza, pióra wybitnego 
przedstawiciela brytyjskiej 
Labour Party — Richarda 
Crossmana. Jest on od 1945 
roku członkiem Izby Gmin, 
jednym z najznakomitszych 
mówców angielskiego par­
lamentu. Crossman kończy 
swój artykuł wnioskiem:

„Krótko mówiąc: wkład 
do odprężenia międzynaro­
dowego, którego od Nie­
miec (federalnych) oczeku­
ję, jest gotowość nic odrzu­

przemysłu był znikomy.
Jak przedstawiają się wska 

źniki planowe na rok 1960? 
Ogólnie można stwierdzić, iż 
osiągnięcie ich będzie rzeczą 
trudną. Wykonanie jednak za 
mierzeń planowych jest w 
pełni realne. Przewiduje się 
wzrost produkcji o 7,8 proc, 
w porównaniu z 1959 r. Naj­
wyższy zakładany przyrost 
produkcji wykazuje przemysł 
lekki, rolno-spożywczy i ma­
teriałów budowlanych. Jeśli 
dodamy, że planuje się owe 
zwiększone zadania produk­
cyjne wykonać przy zatrud­
nieniu zmniejszonym ' o 0,9 
proc. — należy uznać zamie­
rzenia roku bieżącego jako na 
der trudne. Wydajność plano­
wana" wzrosnąć powinna w

Staje przed załogami, przed 
kierownictwami przedsię 

biorstw pytanie: jak osiągnąć 
zaplanowane wskaźniki? Głó- 
wne uderzenie należy skiero­
wać na podniesienie wydajno 
ści pracy w zakładach. Istnie 
ją w tym zakresie spore re­
zerwy. Wprowadzanie nowej 
techniki musi odegrać tu de­
cydującą rolę. Ładnym przy­
kładem są w tym zakresie o- 
siągnięcia załogi Poznańskich 
Zakładów Przemysłu Tłuszczo 
wegó; wykonano tam syste­
mem gospodarczym taśmową 
suszarnię, przez co zwiększo­
no produkcję o 35 proc. Inne 
udoskonalenia pozwolą zwięk 
szyć zdolności wytwórcze fa­
bryki o 55 proc, bez powięk­
szania załogi.

Zaniedbane w pewnym stop 
niu sprawy racjonalizator­
stwa i wynalazczości pracow 
niczej, nabierają szczególnego 
znaczenia. Z Zakładach „H. 
Cegielski” Klub Racjonalizato 
rów zrzeszał w ubiegłym ro­
ku, pomimo wspomnianego 
spadku zainteresowania postę 
pem technicznym, 550 człon­
ków, którzy zgłosili 638 wnio 
sków. Pozwoliły one na osz­
czędności, zamykające się w 
granicach 7 min. zł.

SŁABA DYSCYPLINA

Szczególne zadania w za- 
kresie wprowadzania po 

stępu technicznego przypada­
ją Naczelnej Organizacji Tech 
nicznej i zrzeszanym przez 
nią stowarzyszeniom, działa­
jącym poprzez liczne komórki 
zakładowe (SIT, SIMP, SEP
itp.).

Kapitalne znaczenie dla 
alizacji niełatwych zadań 
spodarczych tego roku

re­
no­
ma

właściwa organizacja pracy. 
Mamy przykłady (Poznańskie

VV ojska Bundeswehry ay 
“ ’ ponują szesnastu poli. 

gonami ćwiczebnymi 0 p(^ 
wierzchni 143.000 ha. Do na" 
większych, liczących PonJ 
20 000 ha, należą Poiig() 
Bergen-Hohne i Grafcn. 

_ wóhr. Ostatnio, w zwia>t.
dów, Poznańska Fabryka Ma- - z ukończonymi manewranr 
szyn Żniwnych, Wytwórnia = na terenie Bawarii, Podkr? 
Głośników we Wrześni, budów = ŚJa się w prasic zach 
nictwo — generalnie), że wsku = nicmieckiej brak przestr / 
tek na przykład braku niekto : ni do ćwiczeń, zwłaszcza ’ 
rych części, pewne oddziały = postęp techniczny w £ e 
miały przestoje. Aby poprą- = jeniu stawia większe u!' 
wic organizację pracy — do te - maaan;a .v 'y'
go potrzebne jest wspóldzia- ; Mlm„

„ać propozycji, zgłaszanych : „ywllszozanta
przez członków załogi jako o- ; darzv sospo-
sobistej krytyki. Zarazem je- ;
dnak trzeba otwarcie mówić ; Wprowadzenie w czyn 
o pełnym wykorzystywaniu 8- - dyskutowanego projektu do 
godzinnego dnia pracy, oczy- = tknęłoby zwłaszcza przesic. 
wiście wykorzystywaniu dla - dleńców ze wschodu, którzy 
produkcji... ; w pierwszych latach po Woj

Straty dla gospodarki naro- " nje osic^Hy s’ę n» dużych 
dowej z tytułu nie usprawiedli = ćwiczebnych byłego

. , . . . " Wehrmachtu. Celem uzrskawronej nreobecnosei u zaiec : nia daIswch terenów ± 
zamykały stę w przemyśle sa : p„|igOny Bundeswehry i 
mego tylko Poznania za rok . NATO podjęta ma być tak 
1959 liczbą 120.000 zmarnowa - że akcja osuszania bagien 
nych godzin pracy. Na 100 u- ; zachodnioniemieckich. 
bezpieczonych wypadało 76,2 Z 
dni zwolnień chorobowych.

Przyczyny rozluźnienia dy- i prokurator Generalny 
scypliny pracy należy szukać = 1 NRD zaproponował wh 
ponadto w nieaktualizowanych ; dzom sądowym Berlina za- 
od szeregu lat normach pra- ; chodniego, aby wydclcgowa 
cy. Instalowano nowe maszy- Z ły swego pełnomocnika do 
ny, urządzenia, a normy pozo Z Berlina wschodniego celem 
stawały stare. W rezultacie j przejrzenia oryginalnych 
np. średnie wykonanie norm 3 dotyczących zbrodni- 
w przemyśle metalowym wy- Z cz^ przeszłości byłych sę- 
nosiło w roku 1956 150 proc., Z ^ziów i prokuratorów nazi- 
natomiast w roku 1959 już 5 ••""'Skleił, którzy »b„nie 
220 proc. W takim stopniu ; w zwhodnitmk.

. , . J - Z mieckim wymiarze, sprawienie zwiększyła się wydajność ; dliwości 
pracy i produkcja, podniosły Z 
się natomiast płace. Z Propozycja ta nie została

; przyjęta. Rzecznik zachód-
CHODZI O WYDAJNOŚĆ Z nioberlińskiego sądownic- 

3 twa wyjaśnił jednak, że 
do Z wkrótce zostanie wystoso- 

i Z wane pismo do Prokuratu- 
tu Z ry Generalnej NRD o do- 
te Z starczenie odpowiednich akt 

go nie wolno dokonywać przez Z względnie uwierzytclnio- 
mechaniczne obcinanie robot- Z nych odpisów w ramach 
nikom czasu na wykonanie o- - międzynarodowej wspólpra 
kreślonych prac. Wprowadza- Z cy prawnej, 
nie norm nowych musi być 
dokonywane wnikliwie, opar­
te na analizie, aby ludzie pra

WIADOMO...

Orzystąpiono zatem 
* norm statystycznych 

technicznych. Partia stoi 
na stanowisku, że procesu

WOLĄ KOLEJKI

TVa semaforze zapaliło się czer- 
1 ’ wone światełko — stop. Nad­

jeżdżający pociąg pospieszny nie 
zWolnił jednak szybkości. Maszyni­
sta nie zauważył sygnału. A jednak 
pociąg z ostrym zgrzytem kół za­
trzymał się nagle... Hamulce włą­
czyły się automatycznie.

Marzenie? Tak, ale bliskie reali­
zacji. Jeszcze w tym roku, na 310 
kilometrach najruchliwszych linii 
kolejowych instaluje się/urządzenia 
do samoczynnego hamowania pocią­
gów. ...

W naszym kolejnictwie zaczyna­
my stosować coraz szerzej różno­
rodne urządzenia zabezpieczające 
ruch pociągów. A mamy w tej dzie­
dzinie bardz^ dużo do zrobienia 
np. jeszcze 30 proc, zwrotnic nasta­
wia się w Polsce ręcznie. Dodajmy 
do tego, że nasze linie kolejowe są 
tak obciążone, jak mało które (na­
pięcie pracy przewozowej jest u nas 
wyższe aniżeli np. na kolei angie 
skiej, francuskiej, holenderskiej czy 
niemieckiej).

Samoczynne blokady
Inwazja postępu technicznego na 
» PKP rozpoczyna się w tym ro­

ku. Ale żeby nie być gołosłownym.

cujący sumiennie i wydajnie • TTkazujące się w Bamberg 
nie doznali uszczerbku. ; tJ <nrf) pismo branżowe

raptem jedenczołgi.
chciałby mieć „działo ato 
mowę”. (ZAP)

tyrh okresie o 9,3 proc., fun-Zakłady Naprawy Samocho-

Inwazja techniki na kolei

Niestety, mamy zakłady 
przemysłowe, których dyrekcje 
w niedostateczny sposób wy­
jaśniały załogom istotę zmia­
ny norm, a braki w pracy po 
litycznej usiłowały zastąpić 
metodami administracyjnymi. 
A przecież zachodzi koniecz - 
ność dogłębnego wyjaśniania 
pracownikom, iż chodzi nam 
o ■wzrost wydajności pracy a 
nie o obniżanie płac. Oczywi­
ście, do obowiązków admini­
stracji fabrycznej należy zad­
banie o to, aby poprzez po­
ciągnięcia organizacyjno-tech 
niczne pomóc robotnikom w 
wykonaniu i przekraczaniu no 
wych norm pracy.

Zebrał: Piotr Życki

„Das Spielzeug” przeprowa 
dziło wśród 500 dzieci z ró 
nych części Niemiec zachód 
nich ankietę celem pozna­
nia gustów małych odbior 
ców produkcji przemysłu 
rzemiosła zabawkarskiego 
Wyniki ankiety wykazały 
że dziewczynki nadal lubią 
się bawić przede wszystkim 
lalkami. Chłopców intere 
sują kolejki i klocki do bu­
dowania domów’, natomias 
zabawki „żołnierskie” P® 
ciągają tylko nielicznych 
Zaledwie kilku prosiło

Automaty — elektryfikacja — wzrost bezpieczeństwa

Dotychczas na jednotorowym odcin­
ku między dwiema stacjami ze 
względu na bezpieczeństwo mógł je­
chać tylko jeden pociąg. Blokada 
samoczynna, którą w tym roku 
otrzyma 180 kilometrów linii kole­
jowej, pozwoli na bezpieczne kur­
sowanie pomiędzy dwiema stacjami 
kilku pociągów w tym samym kie­
runku. Sygnały zatrzymujące pocią­
gi będą uruchamiane automatycz­
nie.

Blokadę samoczynną zastosuje się 
w pierwszej kolejności na liniach 
zelektryfikowanych. W tym roku od­
powiednie urządzenia otrzymają m. 
in. niektóre odcinki na linii Warsza­
wa—Katowice. Cała ta magistrala 
zostanie w nic wyposażona do roku 
1962, a do końca 1965 roku blokadę 
samoczynną otrzyma dalszych 480 
kilometrów linii dwutorowych. Na 
170 kilometrach linii jednotorowych 
będą zastosowane urządzenia do 
zdalnego sterowania pozwalające na 
przestawianie zwrotnic i sygnałów 
ze znacznych odległości (do 150 km).

Przede wszystkim blokada będzie 
instalowana na węzłach warszaw­
skim, katowickim, krakowskim, po­
znańskim i gdańskim.

Za dotknięciem przycisku
Inną wprowadzaną obecnie nowo- 
* ścią jest pulpit z planem świet­

lnym, zaopatrzony w śzerbg przy­
cisków. Widać na nim ob^az stacji 
i ruch nadjeżdżających pociągów. 
Jeden człowiek za naciśnięciem od­
powiedniego przycisku nastawi ca­
łą drogę przebiegu pociągu, zwrot­
nicę i sygnały; Te urządzenia — tak 
zwane — przekaźnikowe, wprowa­
dzają automatyczną obsługę i zwięk 
szają / przepustowość węzła kolejo­
wego (blokada samoczynna zwięk­
sza przelotowość linii). Dotychczas 
urządzenia przekaźnikowe posiada 
tylko sześć stacji.

Roz udziału człowieka

Pomyślano również o przejaz­
dach. Na około 320 skrzyżowa­

niach dróg kołowych z kolejowymi

będzie zainstalowana samoczP 
sygnalizacja świetlna. Tak _ więc P 
ciąg zbliżający się do przejazdu 
dzie sam włączał urządzenia, * ‘ 
zapalą kolorowe migające sw' 
ostrzegawcze i jednocześnie _°P,L 
czą szlaban. Ostatnia oś przejez 
jącego pociągu spowoduje wylą 
nie świateł i podniesienie JOB 
Wszystko to odbywać się będzie 
udziału człowieka.

Na ponad 40 stacjach rozrnz^a- 
wych wprowadza się około "u 
łych i przenośnych urządzeń r 
telefonicznych. W ten sposób o 
nie się bezpośrednią łączność P 
dzy nastawniczym, kierującym 0- 
cą rozrządową, a maszynistą P 
wozu.

i pr°' Dokumentację, prototypy 1 urzą. 
dukcję przeważającej ilosC'konujs 
dzeń modernizacyjnych WS ^y. 
instytuty naukowe, zakłady 1 
ki krajowe, podległe Minis 
Komunikacji. .,

Nie'potrzeba dodawać 
nvm elementem realizacji ^je
IV Plenum KC PZPR są (
przeobrażenia techniki kolej 
których mowa w artykule.

Krystyna Szelesto"’11*
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przemówienie I sekretarza KW - tow. Jana Szydlaka
jagajające dyskusję na Wojewódzkiej Konferencji
ioWARZYSZE delegaci

Konferencja Woje­
wódzka Wielkopol­
skiej Organizacji Par 
tyjnej zamyka trzy-

Sprawozdawczo Wyborczej PZPR
nanie planu swej podstawo-

■ okres działalności Komi- 
Wojewódzkiego.

podstawą naszych osiągnięć 
idarczych i sukcesów po- 
Łch, okresu dzielącego 
ś od poprzedniej Konferen- 
'i była słuszna linia politycz- 
. Wytyczona przez VIII ple- 

[’ffl KC. a zaakceptowana i 
Łięta przez III Zjazd 
„ZPR, Konsekwentnie reali- 
K, tę linię, 7”7oi^ojon 
Jzelkie od niej odchylenia i. 
Jraz lepiej przestrzegając w 
taktyce leninowskich norm 
U partyjnego, osiągnęliśmy 
konsolidację ideową i organi- 
ucyjną naszych szeregów, 
umocniliśmy kierowniczą ro­
lę partii. rozwinęliśmy samo- 
kielność i inicjatywę organi­
ki i instancji partyjnych 
jaz co szczególnie cenne, za- 
jeśniliśmy więź naszej orga- 
aizacji partyjnej z masami.
Nauczyliśmy się w tym okre

dzimy wreszcie nic tylko for­
mę podnoszenia produkcji rol­
niczej, ale również formę prze 
chodzenia do wyższych form 
gospodarowania, do socjali­
stycznej przebudowy wsi. Po­
wstanie na wsi społecznej wła 
sności, ośrodka zespołowego 
działania będzie pobudzać za­
interesowanie i odpowiedzial­
ność chłopów za należyte ekp- 

zwalczając nomiczne i społeczne wyko­
rzystanie wspólnych środków, 
maszyn i urządzeń.

iie lepiej niż dotychczas roz- 
rijać żywą pracę partyjną w 
raźnych środowiskach, przekła 
jać trudne i skomplikowane 
jadania naszego rozwoju eko- 
tomicznego na język codzien- 
jych zadań człowieka pracy.
Okres dzielący nas od po­

przedniej Konferencji Woje- 
wdzkiej był okresem niełat- 
rej walki ideologicznej żarów - 
iowewnątrz partii jak i z na- 
dskiem obcych ideologii na 
partię i ich wpływami w ma- 
iach pracujących.
Możemy dziś powiedzieć z 

odkrytym czołem, że wielko­
polska organizacja partyjna, 
waz z całą partią wyszła z 
tej walki wzmocniona, bogat- 
;za w polityczne i ideologicz­
ne doświadczenia, silniejsza w 
swych wpływach politycznych, 
zdolna konsekwentnie urzeczy 
nstniać wskazania Komitetu 
ifntralnego. Dowodem tego 
ąprzedstawione towarzyszom 
ffmateriałach postępy poczy­
nione w realizacji uchwał III 
Zjazdu Partii jak i kolejnych 
ichwał Komitetu Centralnego 
Mz fakt, iż organizacja nasza 
f miesiącu lutym osiągnęła 
ton 100.311 członków i kan- 
•ydątów partii.
TOWARZYSZE !

^ie jest zamiarem mego 
krótkiego zagajenia poru- 

toć choćby pobieżnie wszyst- 
to zagadnienia, które były 
^dmiotem zainteresowań i 
dałalności partyjnej organi­
ki w okresie sprawozdaw-

Zostały7 one zresztą 
®zegółowo omówione w do­
jonych Wam materiałach, 

godnie jednak z decyzją 
omitetu Wojewódzkiego, pra 

7lie™y przedstawić niektóre 
oolemy decydujące o dal­

ach sukcesach w naszej pra- 

.^e jest rzeczą przypadku, 
Problemy polityki rolnej 
n, zadania związane z pod 

produkcji rolnej, 
h nh°d°wli i całokształ 
i?ni3SZe^ PracY na(T przeobra- 
ra‘ stosunków społecznych 
fru/81' zn.aT^uj4 się w cen- 
!sni, U^a§i wielkopolskiej or- fei Partyjnej.
ianip Partii nakreślił za- 
jj Osi$gnięcia w 1965 roku 
blno-rOC’ WzrOstu produkcji 

stosunku do 1958 ro- 
Ni Zaś plenum Komitetu 
iręt a neS° rozwinęło i skon- 
hkrPZ<i^a^°. uc^waty Zjazdu, 
’fadzapa]aC środki 1 drogi pro- 

do urzoczywistnienia lf ,zadań.
kvł^a^ 11 Plenum KC wy- 

.runki organizacyj­
no । er’alne dla gruntow­
na ,.,n°Wocześnienia rolnic- 
^onu .°Parciu o działalność 
^Rnie] orSanizacji — Kó- 
^ndu niczych i utworzonego 
'^rza^11 R°zwo.iu Rolnictwa, 
nia u,możliwość zespole- 
^tio'S1 - ów i środków za- 
POty Państwa jak i rolników.

'^en^ Kółkom Rolni- 
^lioriA^^óa^wania wielo-'

V1 Funduszem Roz- 
j^ości •n c^Wa. stwarza moż-

Warunki dla rozwi- 
^ch 1Cjatywy Kółek Rolni- 
^ictu r°zw° j u mechanizacji 
^i pa9’ uk:Pszenia działai- 

ha\.SPodarczcj i społecz- 
^Pości Oraz zmian w świa- 
M, Ora 'dyscyplinie społecz- 
wS^^urzc wsi.

0 kach Rolniczych wi-

W miarę rozwoju i umacnia­
nia się Kółek Rolniczych i roz 
szerzania się wspólnej własno­
ści — organizacja ta będzie 
stawała się najprostszą i naj­
bardziej zrozumiałą szkołą ze­
społowego gospodarowania.

O ile więc wzrost produkcji 
rolnej stanowi najważniejsze 
ogniwo naszej działalności go­
spodarczej, o ile w Kółkach 
Rolniczych widzimy główną 
dźwignię zabezpieczenia reali­
zacji uchwał III Zjazdu w za­
kresie rolnictwa — to oznacza 
to, że punkt ciężkości naszej 
pracy partyjnej na wsi leży 
w Kółkach Rolniczych w ich 
prawidłowym funkcjonowaniu 
i działalności.

By Kółka Rolnicze mogły 
spełnić swe zadanie muszą 
stać się masową, powszechną 
organizacją chłopów, czego do­
tychczas nie osiągnęliśmy. Na 
koniec 59 roku w 1403 wsiach 
nie było Kółek Rolniczych a 
na ogólną ilość 285.344 gospo­
darstw rolnych, członkami Kó 
łek Rolniczych było 66.765 rol­
ników.

Podstawową słabością w roz 
woju Kółek Rolniczych jest 
niedostateczna aktywność na­
szych instancji i POP czego 
najdobitniejszym wyrazem 
jest pozostawienie na począt­
ku b. r. ponad 23 proc, człon­
ków partii chłopów poza sze­
regami Kółek Rolniczych. Jest 
zrozumiałym iż fakt pozosta­
wania członków partii chło­
pów poza Kółkami Rolniczymi 
działać musi demobilizująco w 
środowisku wsi, zwłaszcza w 
449 wsiach, gdzie są POP a nie 
ma Kółka Rolniczego. Dlatego 
też powszechny i aktywny u- 
dział wszystkich członków par
tii na wsi w 
jest zadaniem 
nej wagi.

Trzeba więc

pracach Kółka 
pierwszorzęd-

by do wszyst-
kich naszych organizacji par­
tyjnych na wsi dotarło prze­
konanie, że prawidłowe funk­
cjonowanie Kółek Rolniczych 
uwarunkowane jest pracą 
członków partii w tej organi­
zacji, ich współudziałem z 
członkami ZSL, ich umiejęt­
nym i konsekwentnym urze­
czywistnieniem polityki partii 
i ZSL na tym odcinku.
Ą/Tusimy również w najbliż- 

szym czasie przełamać 
występującą jeszcze w naszej 
partyjnej działalności na wsi 
ogólnikowość, polegającą na 
niedostatecznym zajmowaniu 
się problemami praktycznej, 
konkretnej pracy z rolnikami. 
O ile bowiem sprawy rolne 
zajmują niemało miejsca w 
działalności naszych instancji 
partyjnych, to rzecz najcen­
niejsza, żywa konkretna praca 
na wsi, wraz z chłopami, nad 
rozwiązaniem wspólnie z nimi 
zadań gospodarczych i spolecz 
nych wsi nie nabrała jeszcze 
pełnego rozmachu.

Obecny okres rozwoju Kó­
łek Rolniczych wysuwa z ca­
łą ostrością konieczność kon­
kretnej pomocy chłopom za­
równo w ich organizowaniu 
jak i działalności, a zwłaszcza 
w przezwyciężeniu oporów w 
stosunku do zakupu maszyn 
z FRR, prawidłowego nimi go 
spodarowania i ich wykorzy­
stania, pełnego zabezpieczenia 
wspólnego majątku Kółka i 
sprawiedliwego nim dyspono­
wania. W takiej pracy róść bę 
dzie autorytet naszej organi­
zacji na wsi, jej wpływ i zau­
fanie chłopów do polityki par­
tii.

W ostatnich miesiącach na­
stąpił dalszy rozwój spółdziel­
czości produkcyjnej w naszym 
województwie. Od grudnia bo­
wiem ub. roku do końca lu­
tego b. r. powstało 67 nowych 
spółdzielni produkcyjnych, co 
jest zjawiskiem nader pozy­
tywnym.

Występują tu i ówdzie w 
naszym aktywie wątpliwości, 
co rozwijać Kółka czy spół­
dzielnie produkcyjne. Wątpli­
wości te są niesłuszne, bowiem 
nie stoi przed nami taka alter­
natywa. Tam, gdzie większość 
chłopów wsi w oparciu o swe 
doświadczenie występuje z 
zamiarem utworzenia spół­
dzielni produkcyjnej, tam win 
ni oni spotkać się z maksy­
malną pomocą naszej organiza 
cji partyjnej. Rozwój ruchu 
spółdzielczości produkcyjnej 
oparty na zdrowych ekonomicz 
nych i społecznych podstawach 
nie stoi w sprzeczności z na­
szą pracą nad rozwojem Kółek 
Rolniczych.

W istniejących jednak spół­
dzielniach- produkcyjnych wy­
stępuję przy dużym dorobku 
gospodarczym i społecznym 
ich członków również szereg 
słabości wymagających skon­
centrowania na nich uwagi na 
szej organizacji. Dotyczą one 
zwłaszcza rozwoju i umacnia­
nia socjalistycznych treści w 
życiu spółdzielń produkcyj­
nych, umacniania i szybszego 
niż dotąd rozwoju zespołowej 
gospodarki, a zwłaszcza hodo­
wli, stałego w miarę dojrze­
wania warunków, przechodze­
nia z form niższych do form 
wyższych i rozszerzania pro­
mieniowania spółdzielń na ota­
czające je środowisko.

przedstawione towarzy- 
L szom zadania dotyczące 

rozwoju rolnictwa wymagają 
również dalszego postępu w7 
pracy PGR zwłaszcza w dzie­
dzinie ich ekonomiczności i 
rentowności. Należy dziś wy­
razić uznanie naszym robotni­
kom rolnym i kierownictwom 
PGR za osiągnięcie w7 ub. ro­
ku ponad 88 min. zł dochodów. 
Sądzimy jednak, że nie jest 
to ostatnie słowo PGR-owców 
i że z zadań postawionych w 
tej dziedzinie na rok 59/60 wy- 
wiążą się oni również z ho­
norem.

Zbliżająca się szybkimi kro­
kami kampania siewna ma dla 
naszego dalszego rozwoju ol­
brzymie znaczenie. Ubiegłorocz 
na jesienna susza uniemożli­
wiła obsianie całego areału, w 
niektórych terenach część o- 
zimin wzeszła nie najlepiej. 
To nakłada na nas szczególny 
obowiązek, aby obecna kampa­
nia siewma była jak najstaran 
niej przygotowana, by siewy 
były należycie wykonane, by 
stosując wszelkie możliwe za-

produkcji przemysłowej opar­
tego o stały wzrost wydajności 
pracy, przy nieznacznie tylko 
wyższym w porównaniu do ro­
ku ubiegłego funduszu płac.

Dla wielkopolskiego prze­
mysłu oznacza to wykonanie i 
przekroczenie wyższych o 7,8
proc, 
roku 
nych 
szvm

Na 
nych

w porównaniu do planu 
1959 zadań produkcyj- 

przy zatrudnieniu mniej- 
o 1 proc.
czoło wszystkich aktual- 
zadań wysuwają się za-

gadnienia wynikające z Uchwał 
III Plenum KC, a zwłaszcza 
wprowadzone obecnie zaostrzę 
nie norm w przemyśle.

Panująca u nas praktyka 
niezmienności norm powodo­
wała szereg zarówno produk­
cyjnie jak i społecznie szko­
dliwych skutków, doprowa­
dzając do zwichnięcia propor­
cji zarobków i do łamania 
słusznej socjalistycznej zasady 
„każdemu według jego pracy”. 
Powodowało to liczne wypad­
ki niesprawiedliwości w kształ 
towaniu się zarobków pojedyn 
czych jak i grup robotników, 
szczególnie wysoko kwalifiko- 
wąnych.

Niesprawiedliwość ta wy­
rażała się w licznych faktach 
osiągania wysokich zarobków 
przy luźno ustawionej i nie- 
zmienianej przez lata normie, 
przy równoczesnym niższym 
kształtowaniu się zarobków 
robotników rzetelnie pracują-

zakładu nad maksymalnym u- 
sprawmieniem procesu produk­
cji, poprawą organizacji pra­
cy, nad zabezpieczeniem wa­
runków dla szybkiego wzrostu 
wydajności pracy. I ta działał 
ność winna wyprzedzać za­
ostrzenie norm.

I słusznie stwierdził tow. 
Wiesław „ci, którzy dotych­
czas niczego nie zrobili, ażeby 
zmienić na lepsze organizację 
pracy i zapobiec w ten sposóu 
obniżce zarobków nie mogą 
mieć i nie będą mieli łatwego 
życia z klasą robotniczą, z za 
logami, z organizacjami par­
tyjnymi i związkowymi”.

Jest zadaniem naszych orga 
nizacji i kierownictw partyj­
nych by nie ustępując ani na 
krok od słusznych pociągnięć 
w zaostrzeniu norm, dopilno­
wać sprawiedliwego rozpatrzę 
nia wszystkich indywidual­
nych reklamacji a zwłaszcza 
rozwinąć szeroką inicjatywę 
Samorządu Robotniczego, dy­
rekcji zakładów i personelu 
inżynieryjno-technicznego nad 
usuwaniem braków w organi 
zacji pracy będącej „piętą a-

wej produkcji przy mewypeł- 
nianiu iiościowycn i jakościo­
wych zamówień kooperacyj­
nych. Naczelną zasauą przed­
siębiorstwa musi byc bez­
względne wykonanie zamó­
wień kooperacyjnych zarów­
no w terminie jak i w nale­
żytej jakości. Tylko bow.em 
luka zasada może szybko i ra 
dykalnie uzdrowić stosunki w 
dziedzinie kooperacji.

Podstawową dźwignią wzro

stęp
Jności pracy jest po- 
miczny. Nasza partia

ehillesową” 
go zakładu.

niejednego nasze- 
nad usprawnię -

aocemając jego znaczenie po­
stawiła ten problem na IV 
Plenum KC do ogólnokrajo­
wej rozwagi.

Już półtora miesiąca toczą 
się dyskusje na ten temat. U- 
dział w niej biorą naukowcy, 
inżynierowie i technicy, a co 
jest szczególnie ważne to licz 
ńy udział robotników, którzy 
prócz uwag krytycznych wy­
suwają wiele konstruktyw­
nych wniosków.
' W dotychczasowej jednak 
dyskusji większa część uwagi 
koncentruje się pa sprawach 
wielkiej techniki', wymagają­
cej olbrzymich nakładów in­
westycyjnych. Nie wszędzie i 
nie od razu wpr o wadzimy zau 
tomatyzowane agregaty, nie 
wszystkie stare maszyny zastą 
pimy nowymi, nie zawsze no-

biegi agrotechniczne 
wić stan ozimin.

Ta kampania będzie 
ła duże znaczenie dla

popra-

też mia 
dalszej

mechanizacji rolnictwa. Kół­
ka Rolnicze, które w ostatnim 
okresie czasu nabyły komple­
ty maszyn i traktory, wyjdą 
po raz pierwszy z nimi na swo 
ie pola. Dobre wykonanie prac 
rolnych, sprawna organizacja 
pracy sprzętu, należyty ka­
lendarz prac u poszczególnych 
rolników by nie było dużo 
przerzutów, taniość i jakość 
tych prac umocni przeświad­
czenie u rolników’’, że mecha­
nizacja to nie tylko hasło ale 
rzecz konkretna, realna, sprzy 
jająca i wydajności w rolnic­
twie i w ulżeniu pracy chło­
pa.

Na pracę tych Kółek patrzeć 
będą chłopi z okolicznych wsi, 
patrzeć będą biedni 1 bogaci, 
kobiety K mężczyźni, patrzeć
będzie młodzież. Jeśli 
zorganizujemy wTzorowo,

pracę

żerny być przekonani, że
mo- 

w
bieżącym roku sprzedamy na 
wieś znacznie więcej maszyn 
i narzędzi rolniczych. Prakty­
ka życia najlepiej przemawia 
do ludzi, a to jest od nas za­
leżne. Dlatego też znaczenie 
tej kampanii muszą docenić 
nasze instancje i organizacje 
partyjne, rady narodowe a 
szczególnie służba rolna i ak­
tyw Kółek Rolniczych.

TOWARZYSZE!

Podstawowym zadaniem 
naszej organizacji w 

dziedzinie przemysłu jest, za­
bezpieczenie wykonania za­
dań produkcyjnych ostatniego 
roku 5-Iatki i przygotowanie 
najlepszego startu naszych za­
kładów do nowych zadań. W 
roku bieżącym oznacza to za­
bezpieczenie dalszego wzrostu

cych na normach 
ustawionych.

Winniśmy więc 
zaostrzenia norm

prawidłowo

na sprawę 
patrzeć nie

tylko w ich aspekcie produk­
cyjnym to znaczy, że będą one 
podstawą wzrostu wydajności 
pracy, obniżki kosztów włas­
nych i dalszego porządkowa­
nia naszej gospodarki, lecz 
również w ich aspekcie społecz 
no-wychowawczym.

Oznacza to, że zaostrzenie 
norm wprowadzi bardziej spra 
wiedliwe proporcje zarobków, 
wzmocni szacunek do rzetelnej 
solidnej pracy, wpłynie ha­
mująco na istniejącą w prze­
myśle fluktuację i przyczyni 
się do ogólnej popraw7y ładu i 
porządku w naszej gospodar­
ce.

O rzewaźająca większość
1 klasy robotniczej na­

szych zakładów pracy przy­
jęła ze zrozumieniem potrzebę 
zaostrzenia norm, zdając sobie 
sprawę z tego, iż w7 ostatecz­
nym rozrachunku służy ona 
dobrze pojętym interesom kla­
sy robotniczej.

Istnieją jednak grupy robot­
ników nie wyrażające apro­
baty dla zaostrzenia norm i 
naszych poczynań dla uporząd 
kowania gospodarki. Są to w 
zasadzie grupy nisko kwalifi­
kowanych robotników, nie po­
siadających większego stażu 
produkcyjnego i luźno związa­
nych z zakładem pracy.

Takim to grupom udało się 
w ostatnich miesiącach bazu­
jąc na niezrozumieniu części 
robotników i słabości kierow­
nictwa zakładu doprowadzić 
do przerw w pracy w Zakła­
dach Napraw Samochodów o- 
raz na szeregu Wydziałach 
Produkcyjnych Zakładów Na­
prawy Taboru Kolejowego w 
Poznaniu. W ZNTK dopuszczo 
no się nawet do terroryzowa­
nia uczciwej i nieprzerywają- 
cej pracy części załogi. Spraw 
cy tych zajść zostali z zakładu 
usunięci oraz zmieniono nie 
nadające się kierownictwo za­
kładu i wzmocniono partyjne 
kierownictwo.

Przerwanie pracy w ZNTK 
wskazuje jednak na szereg 
naszych słabości o szerszym a- 
spekcie i to zarówno partyjne­
go jak i administracyjnego 
kierownictwa.

W trakcie zaostrzania norm 
występuje sporo zjawisk me­
chanicznego ich wprowadza­
nia. Kierownictwa zakładów 
pracy stosując wiele przymia­
rek i obliczeń nie zawsze wi­
dzą obie strony procesu za­
ostrzania norm. Jest to bo­
wiem z jednej strony koniecz­
ność jak najdokładniejszego, od 
powiadającego sytuacji zakła­
du ustawienia norm, likwudacji 
kominów i rozdętych dyspro­
porcji w płacach, lecz jest to 
również z drugiej strony ko­
nieczność pracy kierownictwa

niem międzyoddziałowej i 
międzyzakładowej kooperacji, 
nad zabezpieczeniem maksy­
malnej rytmiczności pracy za 
kładu.

Potrzeba lepszej pracy, wyż 
szej wydajności, większych 
kwalifikacji i umiejętności od 
nosi się nie tylko do załóg ro 
botniczych lecz w równej mie 
rze i do ich kierownictw7, do 
dyrekcji i personelu inżynie- 
ryno-technicznego i o tym za 
pomnieć nam nie wolno.

ystępuje również szereg 
słabości w naszej partyj 

nej działalności w przemyśle. 
■ Członkowie partii w zakła­
dach pracy, w tym również w 
ZNTK, wykazują w większoś­
ci prawidłowy postawę dając 
pomimo tego iż dotknięci zo­
stali sami spadkiem zarobków7, 
dobry przykład załodze.

Niedostateczna jednak jest 
dotychczasowa polityczna ak­
tywność POP wśród całych za 
łog, ich nieustępliwość w tłu­
maczeniu i przekonywaniu o 
słuszności polityki partii a 
zdarzają się niestety wypadki 
biernej postawy członków par 
tii wobec niezadowolenia czę­
ści załóg.

W wypadku ZNTK -niedo­
statecznie wyjaśniono robotni­
kom, że spadek zarobków nie 
zależnie od zaostrzenia norm
wynikał z mniejszego o 12
godzin czyli 1 1/2 dniówki cza
su- pracy w miesiącu styczniu
w porównaniu do grudnia, 
jak i z faktu, że część robot­
ników ulegając szkodliwej a- 
g tacji zaniżyła w miesiącu 
styczniu wydajność pracy.

Agitacja „zaniż wydajność 
a obniżą ci normę” jest skie­
rowana przeciwko samym ro­
botnikom. Zaniżenie wydajno 
sci nie jest i nie będzie pre­
tekstem do obniżenia normy 
a uderza z całą siłą w zaro­
bek robotnika ulegającego tej 
agitacji.

Szczególną troską winniśmy 
otoczyć te grupy robotników, 
Którym przejście na nowe nor 
my sprawia wiele trudności w 
szybkim uzyskiwaniu dosta­
tecznej wprawy i nawyków 
w realizowanych przez nich o- 
peracjach produkcyjnych. Cho 
dzi zwłaszcza o pełne zabez­
pieczenie wykorzystania cza­
su pracy, likwidację nieuza­
sadnionych przerw i postojów 
" ynikających ze złej organi­
zacji pracy, podniesienie sa­
modyscypliny a więc stworze 
nie wszelkich warunków ku 
temu by grupy te mogły osią 
gnąc szybko poprzedni poziom 
/.arobków i w dalsze j perspek 
tywie go przekroczyć.

Poważną trudnością w dzia­
łalności naszeeo przemysłu są 
braki wynikające z niedotrzy 
mywania terminów dostaw ko 
operacyjnych ze strony zakła 
dów kooperujących z naszym 
przemysłem, a niejeden wiel­
kopolski zakład ma sporo 
grzechów na sumieniu w sto­
sunku do swoich kooperan­
tów.
Cytuacja w dziedzinie ko­

operacji musi ulec rady­
kalnej zmianie. Nie jest bo­

wiem zdrową troska o wyko-

we 
nie 
leż

szą

maszyny będą ekonomicz- 
wykorzystane. Dlatego 

w naszych warunkach no 
obiekty przemysłowe mu- 
być nowocześnie budowa- 
i w jak najlepszy sprzęt

wyposażone. Dotyczy to Fa­
bryki Łożysk Tocznych i Wy­
twórni Silników Okrętowych 
w’ Poznaniu, Fabryki Porce­
litu w Chodzieży, nowych od­
krywek i elektrowni w Koni 
nie. W istniejących zakładach 
trzeba pójść na mniej kosz­
towne urządzenia, usprawnię 
nia posiadanych maszyn, zmia 
ny procesów technologicznych, 
zastępowanie deficytowych, 
drogich surowców materiała­
mi tańszymi itp.

Masowy rozwój racjonaliza­
cji, masowość usprawnień
przyniesie zakładom i 
stwu olbrzymie korzyści 
stosunkowo niewielkich 
kładach finansowych.

pań- 
przy 
na-

O ok 1960 będzie wymagał 
od naszych organizacji 

partyjnych intensywnej pra­
cy organizacyjnej i politycz­
nej, bardziej konkretnego wni 
kania w problemy ekonomicz 
ne, organizacyjne, techniczne 
i społeczne zakładu, będzie 
wymagał ofensywniejszej, co­
dziennej żywej pracy polity­
cznej z załogą, zdecydowane­
go przeciwstawiania się dema 
gogli pseudoobrońców klasy 
lobotniczej. Jesteśmy przeko­
nani że konferencja nasza 
wzbogaci doświadczenia wiel­
kopolskiej organizacji w7 tej 
dziedzinie i wytyczy najlepsze 
kierunki dla pełnego wykona 
nia ekonomicznych i technicz 
nych zadań naszego przemy­
słu. Wieloletnie doświadczenie 
partii uczy, że warunkiem 
sprawnej realizacji zadań sto 
jących przed nami jest żywa, 
twórcza odrzucająca schema­
ty i doktrynerstwo praca ide- 
owm-polityczna wśród człon­
ków7 partii i kandydatów, jest 
rozszerzanie i umacnianie od-
działywania ideowo-politycz-
nego partii na społeczeństwo. 
Dlatego też w centrum uwagi 
całej wielkopolskiej organiza­
cji partyjnej stanąć musi za­
danie rozwinięcia szerokiej do 
cierająccj do wszystkich śro­
dowisk i grup społecznych a 
zarazem różnorodnej W for­
mach i bogatej w treści — 
ofensywy ideologicznej skiero­
wanej na umocnienie pozycji 
marksizmu-leninizmu ' "we 
wszystkich dziedzinach nasze-
go życia.

Częścią 
sywy jest 
wanie do 
skutków

składową tej efen- 
walka o wyelimino- 

końca szkodliwych
re wi z jo n is ty c z n y ch 

teorii i praktyk tego głównego 
dla partii niebezpieczeństwa.

^zczególnej troski naszych 
organizacji partyjnych wy 

maga, codzienna praca "wyjaś­
nia jąco-agitacyjna wokół 
spraw i zagadnień aktualnie 
nurtujących masy, a zwłaszcza 
naszej polityki ekonomicznej. 
Przeciwnicy socjalizmu negu­
jąc osiągnięte przez nas w mi­
nionych latach sukcesy i wy­
olbrzymiając lub przedstawia­
jąc w krzywym zwierciadle

(Dokończenie na str. 6)



—--------------------  KRONIKA WIELKOPOLSKI „GŁOS“ kronika Wielkopolski

Mickiewicz nie miał racji pisząc
„Kobieta, puchu marny..." Przyzwyczaić od dzieciństwa

VV’ październiku 1946 r. w 
’ * Koninie powstała orga­

nizacja Ligi Kobiet. Był to cięż 
ki okres powojenny. Zarząd 
tej nowej organizacji zajął się 
przede wszystkim pomocą dla 
najbiedniej szych. Rozdzielano 
żywność i odzież, organizowa­
no zabawy, z których dochód 
pozwolił na rozszerzenie dzia­
łania w powiecie.

Po paru latach zajęto się bar 
dziej sprawami wychowa­

nia i oświaty. Członkinie Ligi 
Kobiet zorganizowały kurs dla 
analfabetek, który prowadziła 
początkowo A. Pęcheradsa, po­
tem Ropelewska. Zosrma ot­
warta świetlica.

W następnym okresie zwró­
cono uwagę na pracę ko­

biet na wsi. Efektem tej dzia­
łalności stały się koła gospo­
dyń wiejskich i Ligi Kobiet.
W ciągu ostatnich lat Za- 
’ ’ rząd Ligi Kobiet w Koni­

nie skupił swe zainteresowa­
nia głównie nad poprawieniem 
warunków pracy kobiety. Cho 
dzi tu nie tylko o jej zatrud­
nienie, ale także o sprawę wy 
gody i piękna życia. Powstała 
wypożyczalnia sprzętu domo­
wego, a ostatnio poradnia ko­
smetyczna.

Kobiety powiatu konińskiego 
włączyły się również w 

nurt życia społeczno-politycz­
nego. Jedna z nich reprezen­
tuje powiat w Wojewódzkiej 
Radzie Narodowej, Powiato­
wej Radzie Narodowej są —

Ambitne zakłady
Zakłady Terenowe Przemy­

słu Materiałów Budowlanych 
powiatu krotoszyńskiego mogą 
się poszczycić najlepszymi wy­
nikami w województwie po- 
znańskim. Z tego też tytułu 
zakłady zostały odznaczone i 
wyróżnione sztandarem prze­
chodnim, który został im wrę­
czony na konferencji samorzą­
du robotniczego przez zastęp­
cę przewodniczącego Prezy­
dium WRN — mgr. Z. Wę- 
grzyka.

Na tej samej konferencji zo 
stała podjęta uchwała przy­
stąpienia do kompleksowego 
współzawodnictwa pracy o ty­
tuł przodującego przedsiębiąr 
stwa Wojewódzkiego Zjedno- 

% czenia Terenowego Przemysłu 
Materiałów Budowlanych na 
rok 1960.

Podstawą oceny będą e- 
fekty produkcyjne i ekono­
miczne osiągnięte w II i III 
kwartale. Konferencja za­
razem wezwała Zjednocze­
nie o zgłoszenie swego 
udziału do współzawodnic­
twa o tytuł najlepszego zjed 
noczcnia terenowego prze" 
myslu materiałów budowla 
nych i o sztandar Ministra 
Budownictwa i Przemysłu 
Materiałów Budowlanych.

(fk)

2 radne, w miejskich radach 
narodowych — 12, a w gro­
madzkich — 20.

Za ofiarną pracę złote i 
srebrne Krzyże Zasługi o- 
trzyrnały: Janina Chmielew 
ska, Maria Łuczyńska, A- 
leksandra Pęcherska, Ma­
ria Rogowska, Klara Mi­
chalska, Aniela Śliwińska, 
Maria Lewandowska otrzy­
mała Złoty Krzyż Zasługi 
za pracę społeczną wśród 
kobiet wiejskich, Janina 
Zimna, wieloletnia preze­
ska LK — Srebrny Krzyż 
Zasługi za pracę społeczną, 
Irena Popolska i Bronisła­
wa Kabata srebrne krzyże 
za pracę w służbie zdrowia. 
Odznaczonych kobiet jest 
znacznie więcej.

powiecie działa 25 kół go 
spodyń wiejskich, zrzesza 

jących 416 członkiń. Zajmują 
się one organizacją pracy ko­
biety w gospodarstwie wiej­
skim, podniesieniem higieny i 
wychowania dziecka, stanem 
sanitarnym, wreszcie pracą 
kulturalno-oświatową.
T T tworzone przez te koła 4 

zespoły ogródków warzyw 
nych propagują uprawę mało 
znanych warzyw. 4 zespoły 
prowadzą właśęiwy chów dro­
biu. Wyliczyć tu jeszcze trze­
ba kursy racjonalnego gotowa 
nia, przetwórstwa warzyw i 
owoców, krusy kroju i szvcia, 
szkolenie przodownic zdrowia. 
W jednej tylko gromadzie Wy 
sokie powstało 7 punktów sa­
nitarnych.
D rzy 7 KGW czynne są ze­

społy teatralne, dające 
przeciętnie po 2 przedstawie­
nia rocznie. KGW organizuje 
także wycieczki, majówki i za 
ba wy.
IZ" obietom z Konina należy 

gratulować sukcesów w 
pracy i życzyć dalszych osiąg­
nięć.

Z. P.

TrójgSos o higienie szkolnej i

zdrowym ciele zdrowy duch — hasło ło do dziś nie 
* ’ straciło nic ze swej aktualności. Do zachowania zdrowia 

przyczynia się, jak wiadomo, przestrzeganie zasad higieny. 
Dużę wagę przywiązuje się do tej sprawy w szkoln’:łwie. 
W związku z tym postanowiliśmy przeprowadzić rozmowę
z trzema osobami odpowiedzialnymi bezpośrednio za stan 
higieny w szkołach naszego województwa.

dza się więc badania pierw-
szoklasistów. Absolwenci

Plamy na Wapnie
Dojeżdżając do Wapna, 

z dala widać miłe dla oka
już
za-

„Jaś i Małgosia" 
w Kościanie

Staraniem sekcji dramaty­
cznej przy Związku Nauczy­
cielstwa Polskiego i Inspekto­
ratu Szkolnego w Kościanie z 
pomocą dzieci ze szkół pod­
stawowych i szkoły ogólno­
kształcącej wystawiono operę 
dziecięcą pt.: „Jaś i Małgo­
sia’’ wg. nowego libretta Kry 
styny Zebrowskiej i muzyki 
Józefa Samelczaka. Widowi­
sko reżyserował artysta Pań­
stwowych Teatrów Dramaty­
cznych w Poznaniu Mikołaj 
Aleksandrowicz, a kierownic­
two muzyczne sprawował 
prof. Stanisław Wojciechow­
ski. Część choreograficzną o- 
pracował solista baletu Ope­
ry im. Stanisława Moniuszki 
w Poznaniu — Paweł Dobie- 
cki.

Opera została przygotowana 
bardzo starannie i może li­
czyć na długotrwałe powodze 
nie nie tylko w Kościanie, 
lecz również w innych mia­
stach woj. poznańskiego.

(wje)

Jako pierwszy zabiera głos 
przedstawiciel KURATORIUM 
OSP wizytator mgr Antoni 
Balcerek.

Po naradach w Minister­
stwie Oświaty i Zdrowia, spot 
kaniach kuratorów i wrześ­
niowej konferencji w naszym 
Kuratorium poświęconej o- 
mówieniu stanu opieki' lekar- 
sko-higienicznej nad dziećmi 
i młodzieżą szkolną, przyszła 
kolej na konkretne działanie. 
Położono nacisk w progra­
mach szkolnych na zagadnie­
nie wychowania higieniczne-

Opieka lekarsko-higieni- 
czna w szkołach podstawo 
wych, ogólnokształcących, 
zawodowych i specjalnych 
oraz przedszkolach ograni­
cza się do profilaktyki. Ma 
ją one na ogół swój etato 
wy personel lekarsko-pie- 
lęgniarski, z wyjątkiem 
szkół wiejskich i przedszko

niają się do powstawania 
wad postawy. Wymiana ła 
wek na nowe odbywa się 
w bardzo powolnym tem­
pie. Otrzymują je bowiem 
nowe szkoły. Nie wpływa 
korzystnie na poprawę hi­
gieny wielozmianowość 
brak zaplecza gospodarcze­
go i sal gimnastycznych.

Do zadań naszego Oddziału 
Higieny należy również opi­
niowanie projektów nowych 
budynków szkolnych, kwalifi 
kowanie obiektów kolonij­
nych. Jednym słowem pełni­
my nadzór sanitarno-epidemio 
logiczny nad środowiskiem 
szkolnym, zajmujemy się o- 
światą sanitarną, organizacją 
szczepień ochronnych, zwal­
czaniem chorób zakaźnych.

Dr med. Adam Jankowiak, 
kierownik WOJEWÓDZKIEJ
PRZYCHODNI 
SZKOLNEJ:

HIGIENY

li, nad którymi 
pieczę placówki 
otwartego.

Poza tym dla

sprawują 
lecznictwa

szkół odda
loriych od tych placówek, 
powołuje się higienistów 
— nauczycieli. Wydział 
Zdrowia przy współudzia­
le Kuratorium zorganizo­
wał od września ubr. ro­
czną szkołę dla higienistek 
szkolnych, do której przyj 
muje się kandydatki po ma 
turze.

Obecnie trwają konferen­
cje powiatowe z udziałem 
kierowników szkół, na któ 
rych omawia się właśnie 
zagadnienie higieny. Chodzi 
także o to, aby sama mło­
dzież przyczyniała się do 
estetycznego wyglądu szkół, 
urządzała ogródki, porząd­
kowała dziedzińce itp.

Zwraca się dużą uwagę na 
przestrzeganie higieny w in-

— Służba zdrowia w na­
szym województwie postawiła 
sobie zadanie, że żadne dzie­
cko nie może wejść do szko­
ły bez przeprowadzenia ba­
dań lekarskich, bez sporządzę 
nia karty zdrowia. Przeprowa

szkół podstawowych powinni 
dostać świadectwo lekarskie 
z przeciwwskazaniami do pra 
cy w określonych zawodach.

Ambicją służby zdrowia 
jest, aby dzieci wychodziły ze 
szkół podstawowych z wyle­
czonym uzębieniem. W tym 
roku stawia się to jako waru 
nek przyjęcia do szkoły śred­
niej.

Warto wspomnieć także 
o roli placówki, którą kie­
ruję. Woj. Przychodnia Hi 
gieny Szkolnej powstała w 
grudniu ubr. Ma na celu 
opiekę specjalistyczną w za 
kresie profilaktyki. Oprócz 
pracy organizacyjno - in­
struktażowej i metodycznej 
prowadzi się kilka poradni 
jak: psychoneurologiczna i 
laryngologiczna. Przeprowa 
dziliśmy odpowiednie bada 
nia we wszystkich domach 
dziecka. Z chwilą polepszc 
nia warunków lokalowych 
(na razie Przychodnia mic 
ści się w prywatnym bu­
dynku przy al. Stalingradz- 
kiej 29) uruchomimy po­
radnię ortopedyczną, oku­
listyczną, ortodontyczną 
(wady zgryzu) i inne.

■^1

W Malborku , , , "inrcazmarł generał brygady ST 
NISLAW T ACZ AK, 
wszy głównodowodzący pj 
wstania W ielkopoiski" 
1918/19. Pochodził on z 
szkowa (pow. Jarach 
Obowiązki głównodowed^ 
cego pełnił krótko, b0 
16 stycznia 1919 roku. Sta- 
nowisko to objął po 
gen. Dowbór-Muśnicki,

tematach, zwłaszcza 
ach pedagogicznych.

Dr med. Zbigniew

w lice-

wiak kierownik
Bartko- 

Oddziału
Higieny Zakładów Nauczania 
i Wychowania przy WOJ. 
STACJI SANITARNO-EPIDE 
MIOLOGICZNEJ.

— Z racji swej specjalnoś­
ci będę mówił przede wszyst­
kim o niedociągnięciach. Stan 
sanitarny naszych zakładów 
nauczania i wychowania nie 
przedstawia się bowiem zado­
walająco. Podstawowy brak, 
to niezdatność w 80 proc, wo 
dy do picia czerpanej ze stu­
dni szkolnych. 77 szkół w na­
szym województwie w ogóle 
nie posiada własnych studni. 
W 631 wypadkach studnie są 
w złym stanie. 268 szkół nie 
ma śmietników, a 270 — zgo-
ła

Rozwój świetlic 
w powiecie Środa

W pcw. średzkim pracuje 
becnie 26 świetlic wiejskich, 
prowadzonych głównie przez

o-

budowania Kopalni Soli i pięk 
ne gmachy mieszkalne. Rozcza 
rowanie następuje przy wej­
ściu do osiedla.

Pierwszy obraz to podwórze 
przy budynku zajmowanym 
przez aptekę. Pod płotem stoi 
kilka zbiorników na śmieci. 
Śmieci jednak rzuca się luzem 
wokół tych zbiorników. Po­
dobny widok spotykamy przy 
pięknych blokach mieszkal­
nych. I tu sterty mierzwy zu­
pełnie w widocznym miejscu 
magazynują mieszkańcy blo­
ków.

W pobliżu budynków szkol­
nych i siedziby Prezydium Gro 
madzkiej Rady Narodowej 
znajduje się obora pracowni­
ków miejscowego PGR. w od­
ległości kilka metrów od chód 
nika. Przed oborą, która jest 
wyżej położona od chodnika i 
szosy, piętrzy się nawóz. Z 
chwilą odwilży względnie opa­
dów deszczowych gnojówka 
spływa na chodnik a potem le 
niwie płynie po szosie w dół 
roznosząc niemiłą woń.

Stan ten dałoby się zmienić 
niewielkim kosztem przez wy­
budowanie na tyłach obory 
zbiornika na gnojówkę. Czas 
pomyśleć o tym. (kdw)

nieodpowiednie.
Wymaga rozwiązania pro 

blem starych ławek szkol­
nych. Niedostosowane do 
wzrostu uczniów przyczy-

nauczycieli i działaczy kultu­
ralnych. Istnieje przy nich 14 
zespołów teatralnych, 5 tanecz 
nych oraz kilkanaście zespo­
łów oświatowych, recytator­
skich, gier stolikowych itp.

Regionalny zespół „Taśta- 
ków” z Pięczkowa propaguje 
folklor ludowy, bierze udział 
w różnych obchodach, urządza 
corocznie tradycyjne „Wian­
ki”. Występował w elimina­
cjach amatorskich zespołów 
artystycznych w Środzie, Po­
znaniu, a w 1958 r. na elimi­
nacjach centralnych w Kiel­
cach.

Niezależnie od tego buduje 
się nowe świetlice w Tulcach, 
Młodzikowie, Miąskowie, robi 
się odpowiednie przygotowa­
nia w Solcu, Zwoli i Pięczko- 
wie. Powstaje również wielki 
ośrodek archeologiczny w Gie- 
czu, finansowany przez Mini­
sterstwo Kultury i Sztuki i 
Prezydium Powiatowej Rady 
Narodowej w Środzie.

Kilka średzkich świetlic za­
kupiło ostatnio telewizory. Nie 
którym z nich udzielono porno 
cy finansowej w wysokości 50 
procent kosztów, jak np. świet 
licom w Snieciskach, Chłapo- 
wie. Rusiborzu, Zdziechowi- 
cach i Środzie (Technikum Roi 
nicze). Świetlica w Sulęcinku 
otrzymała telewizor jako na­
grodę za pracę z woj. Wydzia­
łu Kultury.

To były głosy trzech fa­
chowców z dziedziny higieny 
szkolnej. Cóż tu można jesz­
cze dodać? Chyba jedynie 
pr-zyklasnąć należy inicjaty­
wie władz oświatowych i służ 
by zdrowia. Ofensywa się za­
czyna i wymaga poparcia ca­
łego społeczeństwa, szczegól­
nie na wsi, gdzie na pewno 
są gorsze warunki sanitarne 
niż w mieście, gdzie jeszcze 
niektórzy wyznają zasadę my 
cia się raz koło Wielkiejnocy. 
Budowa łaźni publicznych i 
natrysków w szkołach może 
sprawę higieny z biegiem cza 
su rozwiązać. Że to nie jest 
takie trudne świadczy przykład 
nauczycielstwa i młodzieży w 
Kwilczu (pow. Międzychód), 
którzy własnym wysiłkiem po 
stawili budynek mieszczący 
umywalnie z prysznicami.

A swoją drogą warto by o-

Święte Kobiet 
w Między chodzie

Na uroczystej akademii f 
okazji Dnia Kobiet przewodni! 
cząca Ligi Kobiet w Między- 
chodzie p. Urbańska wyglo. 
siła okolicznościowy referat ■ 
Życzenia kobietom pow. mię. 
dzychodzkiego przekazali przed ’ 
stawiciele PZPR, ZSL i har­
cerze.

W części artystycznej wy­
stąpiło gorąco oklaskiwane ( 
„Międzychodzkie Mazowsze” • 
pod dyr. J. Kinala. Konferan­
sjerkę prowadził W. Drzewie ■ 
cki. Zakłady pracy ^urządziły1 
przy kawie spotkanie dla 
swych współpracowniczek, a 
Przetwórnia Owocowo-Wa­
rzywna „zgaduj-zgadulę".

(pem)

głosić ankietę na taki 
„Kiedy się ostatni raz 
łeś (aś)?”. Odpowiedzi 
szkolnych na pewno

temat: 
kąpa- 
dzieci

dałyby
dużo do myślenia specom od 
higienizacji.

Maria Kempara

Kurs pszczelarski 
w Pile i

Wojewódzki Związek Pszcze 
larzy organizuje w Pile kurs 
dla wszystkich pszczelarzy 
sąsiadujących powiatów. Kurs 
rozpocznie się 6 bm. w sali 
Prezydium Miejskiej Rady 
Narodowej o godz. 8,30 i od- 
bywać się będzie co niedzielę.

Członkowie Związku Pszcze­
larskiego zwolnieni są od opła­
ty za kurs, niezrzeszeni płaci 
po 400 zł.

Postęp techniczny obowiązuje
Ostatnie, III Plenum Komitetu Powiatowego PZPR w 

szowie zostało poświęcone omówieniu zagadnienia postępu 
technicznego w zakładach przemysłowych i w rolnid** 
Referat na ten temat wygłosił sekretarz organizacyjny W 
PZPR — Ryszard Dutkiewicz.

\A7 czasie dyskusji, w której 
’ * zabierali głos inżyniero­

wie, technicy, robotnicy i pra-

Dziesiąty obrachunek 
w Bartoszewicach

Roczny obrachunek 
przyniósł spółdziel­

ni produkcyjnej w Orli 
(pow. Krotoszyn) pomyśl 
ne wyniki. Po zabezpie 
czeniu niezbędnych na­
kładów inwestycyjnych 
i środków dla normal­
nego rozwoju gospodar­
ki zespołowej, uzyskano 
dochód podzielny, wy­
noszący 856 tysięcy zł. 
Wartość dniówki obra­
chunkowej wynosi tu 
20 zł i 9 kg zboża.

Na przewodniczącego 
spółdzielni wybrano po 
nownie Franciszka Pół- 
rolniczaka. (fk)

owiatowy Komitet 
Odbudowy/ Kraju i

Stolicy Krotoszynie
urządził na zakończenie
karnawału >w
wym Dc^u

Powiato-
KuŁtury

Wielką zabawę karnawa
łową. Przyniosła ona
3.500 zł czystego docho­
du. Kwotę tę przelano 
na fundusz Odbudowy 
Kraju i Stolicy.

marca Kuźnica Gra
1 bowska (pow. O- 

strzeszów) obchodziła

dtozmaitości
święto włączenia świa­
tła elektrycznego^ Aktu 
tego dokonał przewodni
czący
— inż: 
szak.

Prezydium 
Stanisław

PRN 
Sta-

rzystając z własnych 
„skibek” Chleba. Jak do 
nosi nam korespondent, 
obsługa tego lokalu 
zwraca uwagę, że wol­
no tam jeść tylko po­
karmy, podane z bufe­
tu.

A jeśli ktoś nie ma na

one nadużywania alko­
holu, wykroczeń szofe­
rów i przekroczeń prze 
pisów drogowych.

Zasłużony chór pilski 
„Halka” (obecnie 

przy ZNTK) o 43-letniej 
tradycji, odbył roczne 
zebranie wyborcze. Przy 
stole prezydialnym zaję

TAT ostatnim czasie Pre 
W zydium Powiatowej 
Rady Narodowej w 
Ostrzeszowie powołało 
nowy skład Komitetu 
Radiowęzła. W skład Ko 
mitetu weszły cztery oso 
by, które odpowiedzial-
ne będą przebieg
pracy. Powołano rów­
nież nową lektorkę.

W e wrzesińskiej ka-
wiarni

zatrzymują 
mieszkańcy 
przyjechali 
ne sprawy

„Sportowej” 
się często 

wsi, którzy 
załatwić róż 
w urzędach

powiatowych. Wypijają 
tu szklankę herbaty, ko

te

kę

przysmaki pieniędzy, 
gdzie wypije szklan- 
herbaty?

Dużym zainteresowa­
niem społeczeństwa 

miasta Piły cieszyła się 
wystawa dokumentalnej 
fotografii wojennej — 
zorganizowana przez 
Dom Kultury i OSS.(jk)

Kolegium Karno-Ad­
ministracyjne Frezy 

dium MRN w Chodzie­
ży rozpatrzyło w roku 
ubiegłym 466 spraw. 
Przeważnie dotyczyły

ZNTK 
przew. 
wej —

miejsca:
H.

dyrektor 
Czarnecki,

Rady Zakłado- 
St. Kurkiewicz,

najstarszy śpiewak Piły 
— A. Michalak i prezes 
Okręgu — E. Waldyn. 
Zebraniu przewodniczył 
dyrygent Okręgu — K. 
Czerwiński.

Ustępujący zarząd zło 
żył sprawozdanie z c^ało 
rocznej działalności. Pod 
adresem dyrekcji * ZNTK 
i Rady Zakładowej pa­
dały w tym roku słowa 
uznania za patronat, 
godny do naśladowania 
przez inne dyrekcje za­
kładów pracy.

Nowym prezesem jest 
młodzieżowy aktywista 
śpiewaczy A. Kaczma­
rek. (kc)

Spółdzielcy w Bartoszewi­
cach (pow. Rawicz), gospoda­
rujący od 1950 roku, stanęli 
dziesiąty raz do rocznego ob­
rachunku. Mimo ubiegłorocz­
nej posuchy uzyskali z ha 
27,6 kwintali pszenicy jarej, 
21,2 o żyta, 20,5 q jęczmienia 
i 27,1 q owsa, czyli więcej ani 
żeli w 1958 /oku.

Dobrze też obrodziły ziem­
niaki (181 kwintali z hektara). 
Niedobór p&szy z powodu su­
szy częłcio)vo pokrył dobry 
zbiór kukurydzy. Gdyby i po 
plony z zielonkami dały do­
bre zbiory, przetrwanie do 
wiosny z dość dużą obsadą by 
dła byłoby mniej kłopotliwe. 
Mimo to był dobry udój mle 
ka — od krowy 2:570 litrów 
rocznie. W przeliczeniu dniów 
ka wyniosła ogółem 37,23 zł, 
nie licząc otrzymanej paszy.

Spółdzielcy bartoszewiccy 
postanowili w tym roktl pod­
nieść udój od krowy do 2500

cownicy umysłowi, podkreśl® 
znaczenie postępu technic® 
go. Przedstawiciel ZMS 
wiedział, że w najbliższej?1 
szłości powstanie Klub j 
dej Inteligencji Technic®^.

Uczestnicy plenum P0^, 
uchwałę zobowiązującą P®* 
stawowe organizacje 
i konferencje samorządu 
bo t niczego do omówień® - 
gadnienia z załogami 
dów pracy i opracowania w 
loletniego planu 
stępu technicznego. 
specjalną 14-osooową ko* ’ 
która zajmie się tymi sP^a 
mi przy KP PZPR. 
również zakładom pracy 
sły kontakt z uczelniano 
stytutami naukowymi, i *

litrów odmłodzić stado
krów. W planie także posze­
rzenie powierzchni łąk. zme­
chanizowanie obory, (wt)

Stanisław W. — Podaj 
sy zaocznych techników za 
wych: Tech. Mech. Odlewie 
Poznań, ul. Dzierżyńskieg^. 
Techn. Bud. Drogowe — u1-; [{o- 
ki 17, Techn. Łączności — 11 ne 
ściuszki 77, Techn. Ekonoini 
ul. Śniadeckich 54/58, Tec'neC|1n, 
garskie — ul. Inżynierska 10, gnia. 
Przem. Spożywczego — u ' 
deckich 54/58, Techn. Chemw 
ul. Starołęcka 36/38. '^3^1

M. Jezierski. — Porozum^ wy. 
się z Wydziałem Zdrowia, 
niku zawiadomimy. (5f,6>

Mgr inż. Butkiewicz. " ^jedi** 
Zdrowia przesłał nam 
z którego wynika, że H
na dokonywała szczepien .ta.rneJ’ 
myśl instrukcji Stacji Sa^^j- 
która opierała się na ’a (iłW 
niach Ministerstwa Zdrowi
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OGŁOSZENIA

pracownicy poszukiwani

cjerownika sklepu branży przemysłowej arty- 
Uanii gospodarstwa domowego, z odpowied­
ni kwalifikacjami zawodowymi zatrudni 
powszechna Spółdzielnia Spożywców w Mosi- 
ie Wynagrodzenie do omówienia na miejscu. 

Roszenia prosimy kierować: P. S. S. Mosina, 
20 Października 23. _________K1343

^nćgo księgowego oraz inżyniera mecha­
ta do Działu Głównego Technologa przyj mą 
atvchmiast Zakłady Naprawy Sprzętu Dro- 

Liego — Poznań, ul. Wrzesińska 18,36. Wa- 
Lki płacy i pracy do omówienia na miejscu.

x K1375
i^inika z wyższym wykształceniem zatrudni 
.pedsiębiorstwo państwowe w Poznaniu. 
Qferty Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 dla 
£1400. _______________________________
j^owego-budżetowego przyjmie 

iaSt Instytut Maszyn Rolniczych, 
Starołęcka 31.

natych-
Poznań,

K1403
j^Herówdrogowo-mostowych z praktyką na 
stanowiska zastępców kierowników Rejonów 
Eksploatacji Dróg Publicznych w Poznaniu 
oraz na terenie województwa przyjmie zaraz 
Wojewódzki Zarząd Dróg Publicznych w Po­
znaniu — Poznań, Plac Kolegiacki 17. Warunki 
niacy i pracy do omówienia na miejscu — po-
kój nr 348. K1409
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OGŁOSZENIA
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Głównego mechanika — inżyniera - mechanika 
z długoletnią praktyką zatrudni zaraz Gorzow­
ska Wytwórnia Makaronu Gorzów Wlkp., Wie- 
przyce. Mieszkanie zapewnione. Warunki pła­
cy do omówienia. K1429
Głównego księgowego, inżyniera budowlanego 
7 uprawnieniami, administratora budynków 
mieszkalnych zatrudni natychmiast Spółdziel­
nia Mieszkaniowa Grunwald w Poznaniu, ulica
Marcelińska 10 (plac budowy). K1434
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RSP „Remontowo-Konserwacyjna” w Krotoszy­
nie, Rynek 9, ogłasza konkurs na stanowisko 
kierownika technicznego z uprawnieniami. Wy­
magane wykształcenie zawodowe budowlane: 
inż. z 3-letnią praktyką względnie technik bu­
dowlany z co najmniej 5-letnią praktyką. Wa­
runki płacy obowiązujące w budownictwie. 
Zgłoszenia kandydatów przyjmuje się pisemnie 
względnie osobiście w biurze Spółdzielni. K1440 
St projektantów, st. referenta do spraw tech­
nicznych, inspektorów technicznych, księgo­
wych. zaopatrzeniowca, maszynistkę, stolarza 
budowlanego, pracownika transportowego, 
jońca powyżej 16 lat zatrudni Dzielnicowy Za­
rząd Budynków Mieszkalnych Poznań-Stare 
Miasto. Od pracowników technicznych wyma­
gane wyższe względnie średnie wykształcenie. 
Warunki pracy i płacy do uzgodnienia w Sek­
cji Adrnin.-Gosp.. I piętro, pokój 16. K1442
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Przyjmę pomoc do 4-mie- 
■slęcznego dziecka, chętnie 
starszą panią dochodzącą.

Uczeń potrzebny. Zakład 
Fryzjerski, Jan Nowacki, 
Luboń, Dworcowa 13.

45015g

,Hibnera 17 m. 45053g

Uczeń w zawodzie ślusa- 
rza-tokarza potrzebny. 
Poznań, Żeromskiego 7.

49900g

Tańców szybko liczę (rock, 
samba). Poznań. Mickie­
wicza 27 m. 7. 43843g

1’asowaczka potrzebna La-
bor. Chem. ul. Miła 21, „„„„„
Parter. Zgłoszenia w pią- I letnie (10 ton). .
t«K wzgl. w sobotę od Karłowska, Matejki 32/33,
SOdz. 10—12. 44975g ' ------- -----

Kupię wapno gaszone 1—3-
Oferty

tel. 655-31. 45071g

Dnia 8 marca 1960 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., mój nieoceniony i nigdy nieza­
pomniany mąż, nasz najdroższy tatulek, syn, 
zięć, brat i szwagier, przeżywszy lat 33, śp.

Zenon Szarota
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 11 bm., o go- 

ozinie 9 z kościoła parafialnego w Krobi.

W nieutulonym smutku pogrążone
ŻONA, DZIECI I RODZINA

Rogalin, Ziemlin. Górki, Inowrocław. 45146g

w®ni.a 7 marca 1960 r. zmarł po długiej chorobie, 
Wieku lat 66, mój nieodżałowanej pamięci 

4z, nasz ukochany ojciec, teść i dziadek, śp.

Stanisław Ciepluch
miasta Czarnkowa w latach 1921—39, 

e wstanie c wielkopolski, więzień polityczny, 
ałacz b. Zw. Obrony Kresów Zachodnich 

1 b. Polskiego Związku Zachodniego.
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 11 bm., o go- 

me 16 z kaplicy cmentarnej w Puszczykowie. 

W głębokim smutku pogrążeni
■ ŻONA I SYN Z RODZINĄ
^Puszczykowo. Poznańska 12 45120g

■MnRaannauni

KomunistyPrzetargi
Panom, Dyrektorowi ( 

Dr. Józefowi GRANA- / 
TOWICZOWI, Dr. Ire­
neuszowi cieSlin-, 
SKIEMU oraz Lęka- l 
rzom i Pielęgniarkom 
Oddziału Chirurgiczne­
go Szpitala im. Raszeji j 
w Poznaniu; Dr. Hen- l 
rykowi SZŁAPCE i ( 
Dr. Tadeuszowi KAM- ) 
ZIE składam

SERDECZNE
PODZIĘKOWANIE } 

za uratowanie życia | 
mej żonie. (

Inż. Fr. Pleciński
Poznań, ‘
Kochanowskiego 11. {
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SAMOCHÓD OSOBOWY 
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MARKI „SKODA-OCTAVIA
oraz:

Oferty

dzierżawę 4 haDam

Świer-

Swarzędza 
dzierżawę.

Świerczewskiego 
44827g.

Biuro Ogłoszeń,

Biuro Ogłoszeń,

3 dla

oddam w
Adres wskaże

2 motocykle
2 lodówki elektryczne

2 telewizory
4 radioodbiorniki

6 zegarków na rękę
4 pralki elektryczne

4 kupony mat. na ubranie lOO”/o wełny
4 premie wczasowe po 2.000 zł

4 aparaty fotograficzne małoobrazkowe
4 odkurzacze

4 rowery z importu
10 kompletów książek

Przeznaczyły „KOZIOŁKI” do­
datkowo do rozlosowania po­
między uczestników wszystkich 
gier za miesiąc marzec br.

Jeśli chcesz wziąć udział w lo­
sowaniu tak cennych nagród 
— spiesz oddać swe kupony 
w najbliższej kolekturze.

Przypominamy, że premia 
w wysokości

300.000- zł
oczekuje nadal na uczestników 

najbliższej gry.

K1479

Saturator do wody sodo­
wej najchętniej „kubsia” 
kupię. Oferty z ceną Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 45020g.

Stoliki pod telewizory, sto 
jaki do kwiatów nowocze­
sne — chromowane sprze 
daje „Chromometal” Poz­
nań, Ogrodowa 11. 43458g

Samochód „Warszawa” 
nowy sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 44915g.

Cegielnia przyjmuje za­
mówienia na cegłę pełną, 
paloną. Cena okazyjna. 
Informacje: Arwid, Świe- 
bndzin Krasińskiego 30, 

44949g

Tapczany, amerykanki, 
materace włosienne sprze 
da Tapicernia, Poznań. 
Małeckiego 33. 44511g

Magiel duży w dobrym 
stanie sprzedam. Koniecz 
ny, Kościan, Poznańska
100. 4999p

OGŁOSZENIA PRÓBNE,
Maszynę do szycia „Sin­
ger” sprzedam. Winklera 
14 m. 2, dzwonić 3 X, od
godz. 14—16. 44968g

Maszynę do szycia „Hus- 
qvarna”, szwedzką, elek­
tryczną, nową sprzedam. 
Grobla la m. 4. 44971g

Sprzedam motocykl WFM 
nowy. Poznań, Grudzie-
nieć 30 m. 2. 44981g

Wóz skrzyniowy na gu­
mach, 20-kach, tanio sprze 
dam. Jankowiak, Pożnań-
Garaszewo. 44836g

Sprzedam parkiet dębowy 
I kl, po cenie zniżonej, 
każdą ilość. Adres wska- 
że Biuro Ogłoszeń. Swier 
czewskiego 3 dla 44837g.

Oryginalną krawiecką ma­
szynę „Singer” sprzedam. 
Głogowska 77 m. 24.

44839g

Kombinezon futrzany 2 
części, tanio sprzedam. 
Bienert, Dąbrowskiego 81.

44845g

Dnia -8 marca 1960 r. zmarła, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza najdroższa, najlepsza i nigdy 
przez nas niezapomniana matuchna, teściowa 
i babunia, śp.

Franciszka Barczyńska
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 11 bm„ o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
O bolesnej stracie zawiadamiają ,7

DZIECI I WNUKI ■*

Dnia 7 marca 1960 r. zmarł, opatrzony Sakra­
mentami św., mój kochany mąż, śp.

Wincenty Lewandowski 
major W. P. w stanie spoczynku, uczestnik 
powstania wielkopolskiego, żołnierz A. K.

Pogrzeb odbędzie się w piątek, 11 bm„ o go­
dzinie 11 z kaplicy cmentarnej na Jeżycach.

O tym zawiadamia w imieniu rodziny
ŻONA

B Poznań, Jackowskiego 9. 45072g

D3K3MI

Dnia 7 marca 1960 roku zmarł po ciężkiej chorobie, przeżywszy lat j9

Iow. Antoni Jakubiak 
nlj’ przewodniczący Zakładowej Organizacji Związkowej przy Zakładach 

' eB*elski, powstaniec wielkopolski. Za ofiarną pracę spo oczną , 
°ny został Złotym i Srebrnym Krtyżem Zasługi, Medalem X-lecia P. • - 

oraz Złotą Odznaką Związku Zawodowego Metalowców.
^mierć Jego jest bolesną stratą dla naszego Związku.

l^Ogrzeb odbędzie się w dniu 10 bm., o godzinie 13,30 z kaplicy cmen- 
arneJ ną Jeżycach.

Narząd okręgowy związku zawodowego metalowców

ły. POZNANIU. 45098g

Biuro Handlowe „Fortu­
na” poleca poszukuje 
wszelkich nieruchomości.
Poznań, Ratajczaka 30.

44699g

Tanio sprzedam działkę 
1220 m2 w Naramowicach.

OBWIESZCZENIE 
o licytacji ruchomości

Komornik Sądu Powiatowego w Poznaniu. Re­
wiru II, mający kancelarię w Poznaniu, ulica 
Młyńska la — na podstawie art. 608 k. p. c. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia
1. 12 marca 1960 r., o godz. 11 w Poznaniu 

ulica Łukaszewicza 5 m. 12 odbędzie się 
II licytacja ruchomości składających się z 
pianina „Fritz Kahl” oraz radioodbiornika 
— oszacowanych na kwotę 9.200 zł, a na­
leżących do ob. Stefana Wojciechowskiego.
16 marca 1960 r., o godzinie 12 w Poznaniu, 
ulica Głogowska 32 m. 18, odbędzie «ię 
II licytacja ruchomości składających się 
z telewizora „Awangard” oszacowanego na 

kwotę 8.000 zł, a należącego do ob. Ireny 
Tumczyńskiej.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji,
miejscu i czasie wyżej oznaczonym. KI 458

Przedsiębiorstwo Transportowe Handlu We­
wnętrznego nr 2, Poznań, ul. Towarowa I3a, 
ogłasza I przetarg ograniczony na sprzedaż:

Meble różne tanio sprze­
dam. Tel. 657-89 44985g

Ramy dachowe odstąpię. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 d-la 
44836g.

Lokale

ziemi w "Wirach. Wiado­
mość Nowacki, Wiry, Ko­
mornicka 24. 44828g
Sprżedam nieruchomość 
w centrum miasta Konin, 
lokale handlowe, mieszka 
nie wolne (dwa pokoje z 
kuchnią) 68 m2. Oferty 
kierować: Czesław Rych­
lik, Konin, Woj. Polskie 
co 27, wbj. poznańskie.

44830g

Sprzedam dom jednoro­
dzinny we Wronkach 
przy Rynku — Antonina 
Łakomska, Poznań-Głów- 
na, ul. Średnia 6. 44838g 

Gospodarstwo 7 ha blisko

2 samochodów ciężarowych furgon w 
marca 1960 r., przy ulicy Palacza 3:
1 samochód Skoda, furgon, cena wyw.
1 samochód Ifa, furgon, cena wywoł. 
Do przetargu przystąpić mogą osoby

dniu 28

22.500 zł
18.250 zł
wymię­

nione w § 9, ust. 2 Zarządz. Min. Kom. z dnia
8. V. 1957 r. Monitor Polski nr 56, doz. 353. 
Wadium w wysokości 10 proc, ceny wywoław- * 
czej należy wpłacić w kasie przedsiębiorstwa
w przeddzień przetargu.

Komunikat
K1467

czewskiego 3 dla 44843g.

Z powodu choroby sprze 
dam 4—6 hektarów dobrej 
ziemi 1 km od Gniezna 
przy szosie. Zgłoszenia: 
Gniezno, Roosevelta 15 m.
la. 4361p

Tanio sprzedam działki 
budowlane, zatwierdzone, 
1 km od Wrześni. Biegań­
ski. Bierzglinek. 4998p

Gospodarstwo 54 ha w 
tym las, łąka i dobry żwir 
w całości lub w dział­
kach od 7,5 ha sprzedąm 
z powodu starości. Michał 
Mikołajczak. Gorzewo, 
poczta Mieścisko, powiat

Sekcja Elektrotechniczna i Komitet Weryfi­
kacyjny dla spraw BHP przy Cechu Rzemiosł 
Metalowych i Elektrotechnicznych w Poznaniu, 
zawiadamia, że wszelkie prace elektrotech­
niczne należy zlecać wyłącznie firmom konce­
sjonowanym i rejestrowanym. Wykaz wspo­
mnianych firm znajduje się w Zakładzie Ener­
getycznym Poznań - Miasto (tel. 80-21, wewn. 
299) oraz Cechu Rzemiosł Metalowych i Elek­
trotechnicznych w Poznaniu (tel. 505-06).

K1475

Mieszkania do zamiany 
poleca; „Parcelo - Willa”, 
Czerwonej Armii nr 29, 
godz. 9—17. 44545g

Zamienię pokój z kuch­
nią, samodzielne oraz po-

Wągrowiec. 5001p

Mam na sprzedaż dom 
piętrowy, ogród, plac w 
mieście powiatowym Słup
ca. Dominiak,

kój mały 
ściami na 
dzielne. 
Ogłoszeń, 
go 3 dla

z przynależno- 
większe samo- 
Oferty Biuro 
Swierczewskie- 

44834g.

Warszawska 13.
Słupca, 

5004 p

Garbuję, farbuję, uszla­
chetniam skóry futerko­
we, lisy, barany (bobry na 
wydrę). Lisy leśne, nutrie 
rozjaśniam na kolor be­
żowy. A. Łukasik. Po­
znań, Dworkowa 14, tele­
fon 846-41 (pierwsza bocz 
na od ul. Wielkopolskiej). 
Dojazd tramwajem; 9, 11,

Krawcowa przyjmie pra­
cę w dom — konfekcja. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
45059g.
Udział (45.000 zł) w czyn-

gielni na Ziemiach Za.
chodnich z powodu wy. 
jazdu odstąpię. ’
poste - restante, 
Wlkp.. Stefania

Oferty: 
Gorzów 

Nikitin.
4923p

Gospodarstwo 5 ha z za­
budowaniem. korzystnie 
Sprzedam. Gfneżńd. *Żóbtd

15. 16. 43608g

3. 492Qp

Pomieszczenie na lokal 
lub warsztat odstąpię. 
Adres wskaże Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 44842g.

Zamienię 3 pokoje z ku­
chnią, łazienką, obszerne 
I ptr., Kraszewskiego na 
podobne ewentualnie 2 
mieszkania 2’/i pokoju i 
pokój. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 44844g. __________

Sprzedam 17 mórg ziemi 
przy szosie 1 km od mia­
sta Gołańcz. Wiadomość 
Kostecka, Budziejewo
poczta Mieścisko, pow, 
Wągrowiec. 44973g

Naprawa maszyn do pisa­
nia.- Piotr'Pieprzycki, Po- 
•znań, Aleje Marcinkow­
skiego 26, telefon 23-63.
__________________ 43875g

Ogrodnik wieloletni in-
struktor sadownictwa

Szukam pokoju
wa dwojgiem

wdo- 
dzieci.

Korzystne warunki do o- 
mówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 44 970g.

Samotny poszukuje spiesz 
nie pokoju, ewentualnie 
wspólnego. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskie­
go 3 dla 44972g.

Lekarskie

Dentysta Stępka, Poznań, 
Wielka 17, narożnik Gar- 
bar tel. 835-08. Leczenie, 
plombowanie, usuwanie 
zębów, wstawianie koron, 
mostków, nowoczesną ko­
smetyczną metodą Spec­
jalność protezy — stee- 
lon zagraniczny. Wyko­
nanie 3 dni. Cennik pro­
tez obniżony. Reperacje 
na poczekaniu. Porady 
bezpłatne. Ceny przy­
stępne dla świata pra­
cy. 44416g

przycina, spryskuje drze­
wa owocowe. Telefono­
wać 88-63. 44421g

Bezkonkurencyjną antenę 
telewizyjną zamów tele­
fonicznie 500-58. inż. Cier 
nioch, Poznań 13. 44587g

Poszukujemy wykonawcy 
płytek na szkła do oku­
larów z „Plexi” z nasze­
go surowca. Zgłoszenia — 
Szczecin, tel. 47-77. 44799g

Założę winnicę do spółki 
z właścicielem odpowied­
niego terenu. Posiadam 
własne krzewy winorośli 
odmian wczesnych. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 44892g.

Matrymonialne ;

Panna niezależna, posia­
dająca gospodarstwo 50 
mórg, 30 km od Poznania, 
zapozna kawalera po 30-ce. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 500?p.
Samotna , lat 52, kultural­
na, niezależna zapozna so 
lidnego pracującego lub 
dobrze sytuowanego, chęt 
nie z wyższym wykształ­
ceniem. Cel matrymonial 
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3. 
_______ 44948g 
Wdowiec lat 40. dwoje 
dzieci, rzemieślnik posia­
dający warsztat, pozna 
pannę lub wdowę bez­
dzietną do lat 35, miłego 
charakteru, dobrej pre­
zencji z gotówką w celu 
matrymonialnym. Oferty 
Biuro Ogłoszeń,’ Świer­
czewskiego 3 dla 44984g.

Dnia 8 marca 1960 r. zmarł nagle, mój naj­
droższy i najtroskliwszy mąż, nasz ukochany oj­
ciec, brat i dziadek, przeżywszy lat 83, śp.'

Władysław Relawicz
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 12 bm.. o go­

dzinie 10,30 z kaplicy cmentarza na Junikowie.

O tej bolesnej stracie zawiadamiają
ŻONA Z SYNEM I RODZINA

45093g

Dnia 6 marca 1960 r. opuścił szeregi spółdzielców na zawsze, po niedługiej 
chorobie nasz ceniony i najstarszy współpracownik w naszym Zakładzie 
w Obornikach, w 86 roku życia, śp.

Tomasz Bisior
W ciągu swej długoletniej pracy dał w pełni dowód, że 

życia była przede wszystkim sumienna i pełna poświęcenia 
wierzonym stanowisku.

Żegnamy Go wszyscy ze szczerym żalem..

Pogrzeb odbędzie się w Obornikach Wlkp., dnia 10 marca 
nie 15,30 z kościoła Sw. Józefa.

dewizą Jego
praca na po-

br., o godzi­

W imieniu

CHEMICZNEJ SPÓŁDZIELNI PRACY „GUMA”, POZNAN 

RADA NADZORCZA ZARZĄD
K1464

Dnia 8 marca 1960 r. zmarł nagle na atak serca

Bernard W. A. Massey 
wieloletni profesor nadzwyczajny UP — 

wicekonsul Wielkiej Brytanii.

W głębokim smutku pogrążeni

CÓRKA, SYN, SYNOWA, ZIĘĆ I WNUCZKI

Claygate, Cranmore, Chyby, 

Poznań, ulica Góralska 7. 45159g

t
Dnia 9 marca 1960 r. zmarł po krótkich, lecz 

ciężkich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., mój ukochany mąż, nasz najukochańszy 
i troskliwy ojciec, teść i dziadek, przeżywszy 
lat 57, śp.

Marceli Niestrawski
mistrz rzeźnicki.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 12 bin., o go- 
dżinie 16 z kościoła farnego w Gostyniu.

W ciężkim smutku pogrążona
ŻONA Z DZIEĆMI I WNUKAMI

Gostyń Wlkp., ul. Powstańców Wielkopolskich. 
- 45155g
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wynikające z naszego rozwoju 
trudności, starają się podry­
wać wiarę i zaufanie ludzi 
pracy do polityki partii, wpa­
jając im poczucie bezradności 
i bezsiły, wnosić w masy pe­
symizm i bierność. Tylko ofen 
sywna postawa całej naszej 
organizacji, aktywność poli­
tyczna wszystkich członków 
partii, docieranie z prawdą o 
polityce partii do robotników 
i chłop ów może stanowić od­
trutkę na te_ poczynania na­
szych przeciwników.

Wielkopolska stanowi powa 
żny ośrodek życia naukowego,
kulturalnego oświatowego,
dlatego też ciąży na nas odpo­
wiedzialność za rozwój na­
szych ośrodków naukowych i 
akademickich, placówek kultu 
ralnych i środowisk twórczych 
oraz oświaty i pedagogiki, za 
rozwój zgodny z interesami 
socjalistycznego budownictwa.

W tej dziedzinie istnieje po 
trzeba rozszerzenia wpływów 
marksizmu-leninizmu oraz zde 
cydowanego przeciwstawienia 
się naciskowi rewizjonizmu i 
obcych ideologii na te środo­
wiska.
TVF otujemy w minionym okre 
-L sie dalszy postęp w- umac 
nianiu się marksistowskiej me 
tody jako podstawy w działal­
ności naszych ośrodków akade
mickich placówek nauko-
wych, niemniej jednak praca 
nasza zmierzać musi do tego 
by idee marksizm.u-leninizmu 
stały się panującą bazą świąto 
poglądową. Koniecznym więc 
staje się podjęcie przez nasze 
partyjne organizacje i aktyw 
partyjny dyskusji i walki ide 
ologicznej w środowisku na­
ukowym i eliminowanie anty­
socjalistycznych poglądów z 
życia ośrodków naukowych.

Nie może byC również obo­
jętnym dla nas jakie walory 
ideowe i wychowawcze, jakie 
wartości humanistyczne zawie 
ra docierająca do społeczeń-
stwa książka, film czy 
stawienie teatralne.

Polityka kulturalna 
polega na popieraniu

przed-

partii 
takiej

twórczości, która towarzyszy 
procesom budownictwa socja­
listycznego, stąd też popiera­
my i popierać będziemy twór­
czość o wysokich wartościach 
ideowo-społecznych. Pragnie­
my, by nasza literatura, kine­
matografia, rozwój kultury i 
sztuki wogóle, szedł nierozłącz 
nie w parze z wielkim histo­
rycznym procesem w który 
wszedł nasz naród z procesem 
budownictwa Socjalistycznego, 
by nauka, literatura i sztuka 
jeszcze silniej związały się z 
motorycznymi siłami naszego 
narodu z klasą robotni­
czą i masami pracującymi, by 
służyły ich potrzebom.

Jedną, z niemałych słabości 
naszej polityczno-ideolo- 

gicznej pracy jest niedostatecz 
ne wykorzystywanie bogactwa 
argumentów świadczących o 
sile i przewadze socjalizmu — 
jakie przynosi aktualny roz­
wój sytuacji międzynarodo­
wej. W wyniku dalszej zmia­
ny układu sił na arenie mię­
dzynarodowej na korzyść so­
cjalizmu, powstała historycz­
na szansa rozstrzygnięcia świa 
towego sporu między kapita­
lizmem a socjalizmem w dro­
dze pokojowego współistnieniu 
i współzawodnictwa, z wyeli­
minowaniem wojny.

Ta wielka nadzieja wyzwa­
la dziś na świecie coraz to no­
we siły sojusznicze w walce 
obozu socjalistycznego o trwa­
ły pokój na świecie. Musi to 
napawać słuszną dumą z osiąg 
nięć pokojowej polityki obozu 
socjalistycznego, którego kraj 
nasz jest ogniwem. Czy jednak 
w naszej politycznej działal­
ności a zwłaszcza w prasowo- 
radiowej wystarczająco wy­
grywamy to bogactwo argu­
mentów? A właśnie cały roz­
wój sytuacji międzynarodo­
wej, niezależnie ad zgrzytów 
jakie jeszcze mogą mieć miej­
sce, świadczy za socjalizmem, 
za słusznością polityki naszego 
obozu za ogromnymi treściami 
humanistycznymi jakie zawie­
ra nasza ideologia, nasz ustrój, 
nasza praktyka. /

TOWARZYSZE! /
pomyślnej realizacji za- 
dań w zakresie rozwoju 

gospodarczego, społecznego i 
.kulturalnego Wielkopolski de 
cydować będzie dalszy wzrost 
wpływów partii, jej autoryte­
tu i umocnienia kierowniczej 
roli partii na wszystkich od­
cinkach życia, jako napadowej

siły systemu dyktatury prole­
tariatu i socjalistycznego bu­
downictwa.

Minione lata były okresem 
wytężonej pracy partii nad 
rozwojem socjalistycznej de­
mokracji w państwie i umoc­
nieniem centralizmu demokra­
tycznego i leninowskich norm 
życia wewnątrzpartyjnego. Roz 
wój demokracji wewnątrzpar-. 
tyjnej pozwolił organizacjom 
partyjnym na pełną samodziel 
ność w ramach uchwał partii, 
umocnił w partyjnych organh- 
zacjach poczucie odpowiedział 
ności za podejmowane decy­
zje.

Zdołaliśmy również w ostat 
nich miesiącach w zasadzie 
zahamować spadkową tenden­
cję w rozwoju szeregów par­
tyjnych, chociaż postępy czy­
nione w rozbudowie partii na 
wsi są dalej daleko niedosta­
teczne. Dalszy rozwój demo­
kracji wewnątrzpartyjnej wy­
maga zwalczania występują­
cych jeszcze zjawisk bierności 
w partyjnych organizacjach, 
umocnienia dyscypliny partyj­
nej i aktywnej postawy człon 
ku partii w urzeczywistnianiu 
polityki partii, jak i równo­
czesnego podnoszenia poziomu 
ideowego członka partii i jego 
odpowiedzialności za losy 
uchwał partyjnych. Szczegól­
nej troski całej wielkopolskiej 
organizacji partyjnej wymaga 
sprawa krytyki i walki z ku­
moterstwem, klikowością i 
wszelkimi zjawiskami zła i 
niesprawiedliwości.

Mamy jednak w dalszym cią 
gu zjawiska tłumienia oddol­
nej krytyki, lub niereagowa- 
nia na nią, zjawiska znieczuli­
cy na krzywdę, tolerancyjno- 
ści i liberalizmu wobec kliko- 
wości i kumoterstwa. Ożywie­
nie więc twórczej krytyki we­
wnątrzpartyjnej i społecznej 
jest konieczne, bowiem stano­
wi ono moralny bodziec walki 
ze złem, usuwania go z na­
szego życia i pozwala nam na 
lepsze unikanie błędów i ich 
szybką naprawę tam, gdzie o-ne 
występują.

dzisiejsza konferencja 
wojewódzka Wielkopolski, wy 
tyczy najlepsze kierunki ofen­
sywy o urzeczywistnienie 
uchwał III Zjazdu, o dalszy 
rozwój naszej wielkopolskiej 
ziemi, o wzrost dobrobytu jej 
■■udu pracującego.

W POZNANIU:
OPERA — ul. Fredry — g. 

„Jezioro Łabędzie”
POLSKI — ul. 27 Grudnia — 

„Śmierć komiwojażera”
NOWY — ul. Dąbrowskiego

Marzec

10
czwartek

Imieniny
Makarego

Słońce: 
wsch.: g. 6.21 
zach.: g. 17.46

MINIATURKA — ul. Chełmońskie 
go — g. 15.45, 18, 20.15 „Tajemni­
ce alkowy” (franc. 18 1.)

MUZA — ul. Armii Czerwonej — 
g. 10—20 — „Małe dramaty” (poi 
ski 12 1.)

OSIEDLE (Dębiec) — g. 16, 18, 20 
„Dzieje miłości” (franc. 16 1.)

PANCERNIAK (Golęcin) — g 17.30,

19

g. 19

1 a
g. 19 „Osioł i cień” 

OPERETKA — ul. Niezłomnych
g. 19 „Fajerwerk”

5

Scena z II aktu operetki 
„Fajerwerk”

Fot. — G. Wyszomirska 
SATYRY — ul. Armii Czerwonej 

g. 20 „Kobieta jest diabłem”
MARCINEK — nieczynny

W WOJEWÓDZTWIE:
KALISZ — Polski Zespót Tańca 
SIERADZ — „Romans z wodewi­

lu”

Kina
W POZNANIU

APOLLO — Ul.
10, 12.30, 15.30,
S 23” (ang. 14

I W POWIECIE:
Ratajczaka — g. 
18j 20 — „Odette

BAŁTYK ul.
13.30, 18, 20.30

Roosevelta — g.
■ „Ostatnie akor-.

dy” (amer. 18 1.)
CZTERNASTKA — ul. Grunwaldz­

ka — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 20 —
„1000 talarów” (poi. 10 1.)
DOM KULTURY MO — ul. Grun­

waldzka — g. 15, 17.30, 20 — „Roz 
kaz zabić” (ang. 18 1.)

HUTNIK (Antoninek) — g. 16-45,
19 ,Proces został odroczony”
(NRD 16 1.)

MALTA (Sródka) — g. 16, 18, 20 —\ 
„Jesteśmy kobietami” (włoski 14 
lat)

w konkurencji międzynarodowej
Oogaiy program Poznań — Colibus

Frankfurcie nad Odrą bawiła w tych dniach dcłega-
* y cja działaczy Wojewódzkiego Komitetu Kultury Fi- 

sycznej w Poznaniu. W skład jej wchodzili: zastępca przc- 
wodniczącęgo WKKF mgr Bogdan Zgodziński, zastępca kie­
rownika wydziału propagandy KW PZPR — Stefan Urba­
niak oraz członek prezydium WKKF — mgr Albert Musiał. 
Wyjazd poznaniaków miał na celu nawiązanie kontaktów 
sportowych między Poznaniem a Cottbusem. Po powrocie 
naszej delegacji poprosiliśmy o krótką rozmówę ^astępcę
przewodniczącego WKKF — mgr. Bogdana Zgodzińskiego.

XVII ta de Pologne 
zakończy się 
w Kaliszu

Sremskie kłopoty 
z żużlem

Śremski Klub Sportowy, 
który w przyszłym roku ob­
chodzić będzie 40-lecie swej 
działalności, prowadzi obecnie 
cztery sekcje: piłki nożnej, 
motorowo-żużlową, kręglar- 
ską i szachową.

Wnioskując z przebiegu dy 
skusji na dorocznym walnym 
zebraniu Śremskiego KS, nie 
które niedomogi pracy sporto 
wej mogą być usunięte drogą 
podjęcia odpowiednich decy­
zji przez kierownictwo klubu. 
Do spraw tych należą m. in. 
zaniedbania w szkoleniu mło­
dzieży zrzeszonej w sekcji pił 
ki nożnej. Warto chyba do re 
alizacji tego postulatu przy­
stąpić jak najrychlej, aby 
przeciwdziałać ewentualnej 
groźbie (o tym w mieście mó 
wi się coraz częściej...) spad­
ku pierwszej. drużyny do kła 
sy niższej.

Powszechnie wiadomo, iż 
żużlowcy .zbyt dużo uwagi po 
święcają korzyściom' materiał
nym. Problem ten, 
wszystkim sprawa 
ci sportowca — i 
także można (drogą

to przede 
moralnoś- 
jako taki
pracy

chowawczej) rozwiązać w 
mach sekcji, czy klubu. Z 
giej jednak strony sekcja 
żlowa przyniosła w roku 
biegłym klubowi około 30

wy 
ra- 
dru 
żu-
u- 

ty-
sięcy zł deficytu, a utrzymuje 
się kosztem innych sekcji. 
Warto zadać sobie pytanie, 
czy tak deficytowy sport, ja­
kim jest żużel, uprawiany no 
1-a bene tylko przez jednostki, 
będzie miał na dłuższą metę 
rację bytu? (—)

— Jaki jest rezultat roz­
mów w Cottbtis?

— Uzgodniliśmy, że sportow­
cy kilku dyscyplin wyjadą do 
NRD, na zasadzie wzajemnej 
wymiany.

— W jakich dyscypli­
nach spotkamy się z re­
prezentantami Cottbus?

— Zespół lekkoatletów na­
szego okręgu wyjedzie do Cott 
bus 9 i 10 lipca. Drużyna bę­
dzie składała się z około 30 
osób. W sierpniu natomiast 
około 12-osobowy zespół lek­
koatletów i lekkoatletek wy­
jedzie do Cottbus na święto 
kultury fizycznej.

Przywieźliśmy z Cottbus 
miłą i niespodziewaną chy 
ba dla „Głosu Wielkopol­
skiego” wiadomość. Dzia­
łacze tamtejsi zapewnili 
nas, że w waszej „Małej 
Olimpiadzie” (8 maja) bę­
dą startowali także lek­
koatleci Cottbus.

Do NRD w dniach 18—21 
sierpnia wyjadą także kolarze. 
Cottbus organizuje 4-etapowy 
wyścig kolarski na dystansie 
550 km. Startuje w nim 17 re­
prezentacji powiatów okręgu 
Cottbus oraz zawodnicy Zie­
lonej Góry i 5-osobowa ekipa 
poznaniaków.

Jeśli chodzi o piłkę nożną, to 
. 1 Maja reprezentacja naszego 
okręgu wyjedzie do Cottbus, 
a Niemcy złożą nam rewizytę 
22 Lipca. Chcemy także, żeby 
drużyna gości rozegrała mecz 
w Kaliszu. Poziom gry piłka­
rzy niemieckich odpowiada na 
szej I i II lidze. Przewiduje 
się także wyjazd do NRD dru- 
żyny juniorów, która weźmie 
udział w turnieju organizowa­
nym w dniach 5—8 sierpnia.

Startować w nim ma również 
drużyna z NRF.

Nasi bokserzy stoczą 8 lip­
ca mecz w Cottbus. Przewi­
duje się także start w innym 
mieście. Rewanż nastąpi w li­
stopadzie w Poznaniu.

Uzgodniliśmy także termin 
meczu w jednej z najpopular­
niejszych w NRD dyscyplin — 
piłce ręcznej. Niemców gościć 
będziemy w listopadzie, a w 
lutym nasi szczypiorniści wy­
jadą do NRD.

Kontakty nasze zainauguru­
ją tenisiści stołowi, którzy we­
zmą udział w turnieju wielka­
nocnym, odbywającym się w 
Cottbus w dniach 14—19 kwiet 
nia.

Były także inne propozycje, 
ale z powodu niezgodności ter­
minów spotkania nie mogły 
dojść do skutku. Prawdopo­
dobnie dalsze kontakty zosta­
ną uzgodnione podczas pobytu 
działaczy NRD w Poznaniu.

Rozmawiał:
Włodzimierz Ófierski

XVII Kolarski Wyścig 
okoła Polski zapowiada 
bardzo interesująco. Okazało 
się, że termin 11—18 września 
odpowiada większości federa­
cji zagranicznych, zaproszo" 
nych do udziału w naszej 'j^,' 
prezie.

Organizatorzy otrzymali już 
zapewnienie startu kolarzy 
NRD, Szwajcarii, Holandii i 
Danii.

Tegoroczny wyścig rozegra­
ny zostanie na trasie o łącz­
nej długości 1318 km, podzie- 
lonej na 8 ‘etapów. — I etap 
Warszawa—Lublin (przez Ra. 
dom) — 207 km, II etap Lu- 
blin—Stalowa Wola 145 km, 
III etap Stalowa Wola—Prze- 
myśl — 118 km, (dwie godziny 
odpoczynku), Przemyśl—RM, 
szów — 84 km. IV etap Rze­
szów—Nowy Sącz — 157 km, 
V etap Nowy Sącz—Zakopane 
100 km, VI etap Zakopane—
Bielsko Biała 163 km,
VII etap Bielsko Biała—Opole 
— 165 km, VIII etap Opole— 
Kalisz — 179 km. (PAP)

Trudna droga Gniezna 
do odzyskania sławy
Gniezno było niegdyś bardzo silnym wyczynowo ośrodkiem 

sportowym. Dzisiaj znane są przede wszystkim wy­
niki hokeistów (na trawie), mniej słyszy się o innych 
dyscyplinach, nic zaś prawic np. o tenisie, który miał tu 
znaczne tradycje. O tym co jest przyczyną takiego stanu 
oraz co i jak można uczynić dia większego usportowienia 
Grodu Lecha piszemy poniżej na podstawie obecny, dokona 
nej przez gnieźnieńskie władze miejskie.

W Gnieźnie działają cztery 
kluby sportowe oraz Towarzy­
stwo Krzewienia Kultury Fi­
zycznej. Organizacje te zrzesza 
ją 1700 sportowców, w tym 700 
kobiet (ta ostatnia liczba wy­
doje się raczej formalna). W 
poszczególnych klubach (poza 
MKS) odczuwa się brak szer­
szego, ofiarnego i społecznego 
aktywu.

20 „Meksyk w ogniu” (meks. 
lat)

PIAST (Starołęka) — g. 17, 19
„Bądź moim synem” (radź. 12 

RIALTO — ul. Dąbrowskiego —
10.30, 13, 15.30, 18, 20.15

16

g.
,żoł-

nierskie serce” (radź. 14 1.)
RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17, 19 

— „Siostry”, I ser. (radź. 16 1.)
SCALA —

16. 18, 20 
TARGOWE

ul. Krauthofera — g. 
„Córeczka” (ang. 16 1.)

ul.
go — g. 17, 19.30
gitarą” (radź. 10

TĘCZA (Wilda) —

Swierczewskie- 
„Dziewczyna z

g. 16
12.30” (rum. od 10 1.); 
„Morderca mimo woli’

„Godzina 
g. 18, 20 

(jap. 18
lat)

WARTA — ul. 27 Grudnia — g. 
10, 12.30 — „Wspomnienia Meksy 
kanina”; g. 16 „Cyrano de Ber-
gerac” (seans zamkfl.) — g. 19
„Cyrano de Bergerac” 

WOJSKOWE — nieczynne 
WRZOS (Mosina) — g. 17, 19.15 —

„Srebrny wiatr” (czesk. 16 1.) 
WCZASOWICZ (Puszczykowo) —

g. 19 „Gdzie jest prof. Hamil­
ton” (hiszp. 12 1.)

ZNICZ (Luboń)
niedźwiedzi” — g. 19.30 
kobiet” (franc. 18 1)

FOTOPLASTIKON —
Czerwonej — g. 9—21 -

g 18 „Cyrk
,Postrach

ul. Armii
Od No

rymbergi do Hamburga”.

W WOJEWÓDZTWIE:

GNIEZNO — Lech: „Niebezpiecz­
na przesyłka”; Polonia: „Skarby 
króla Salomona”; KALISZ — Sty­
lowe: „Kurier carski”; Wolność?
„W dni października’
Panorama: 
OSTRÓW — 
kierownicy”

„Wilcza
LESZNO — 

jama”;
Słońce: „Rywale przy 

Roma: „Liii”; PIŁA
Iskra: „Ojciec narzeczonej'

Radio
PROGRAM I

5.50 — Gimn.; 6.10 — Muz. po-
ranna; 6.57 — Omówienie audycji 
szkolnych i ^oświatowych; 7.10 — 
Skrzynka poszukiwania rodzin 
PCK; 7.15 — Muz. poranna; 7.45 
Audycja dla dzieci starszych „Błę 
kitns sztafeta”; 8.06 — Przegląd 
prasy; 8.15 — Muzyka poranna;

8.35 — Muzyka i aktualności; 9 — 
Aud. dla klas III i IV pt. „Mały 
pisarczyk z Florencji”; 9.20,— Kon 
cert Orkiestry Polskiego Radia w 
Krakowie; 9.50 — Aud. z cyklu: 
„Tysiąclecie” pt. „Zagubionym 
tropem”; 10 — Sprawozd. z elim. 
TH etapu VI Międzynarod. Konk. 
Pianist. im. F. Chopina; 10.45 — 
Gra Ork. A. Kostelanetza; 11 — 
„Famą kapitana Mory” — fragm. 
pow. J. B. Rychlińskiego; 11.30 — 
Aud. z cyklu: „Rodzice a dziecko”; 
11.35 — Duety instrumentalne”; 
12.04 — L. van Beethoven: II Sym 
fonia. D-dur op. 36; 12.40 — „Na 
swojską nutę” gra Zespół Harmo- 
nistów Tadeusza Wesołowskiego; 
13 — Aud. dla klas V—VII z cy­
klu: „Zielone kartki”; 13.20 — Or 
kiestry i soliści w repertuarze roz 
rywkowym; 14.05 — Muzyka na­
szych przyjaciół; 14.50 — „Postęp w 
gospodarstwie dbmowym”; 15.05 Z 
cyklu: „Amatorskie Zespoły przed

Panów” audycja słowno-muzyczna 
w opr. J. Unierzyskiego; 17 — 
Aud. dla dzieci pt; „Baśń o pię-
knej Parysadzie”; 17.32 - 
zyczny tydzień Poznania” - 
dr J. Młodziejowski; 17.40
znański konc. życz.
i aktualn.;; 
Radiowy — 
Wołczka pt. 
terii”; 19.15

19.05 — 
audycja 
„Piorun

18.35

„Mu- 
autor 
- Po- 
Muz.

Uniwersytet 
mgr. inż. O. 
z głębi ma-

— Melodie rozrywk.;

mikrofonem”; 15.30 Z życia
Zw. Radzieckiego; 16.15 — Instru­
mentalne fragmenty operowe;
16.40 — Uniwersytet Radiowy —• 
Omówienie konkursu sprawdzają­
cego znajomość cyklu: „Ustrój a 
środowisko”; 16.50 — „Radiostacja 
młodości”; 17.15 — Radiowy kurs 
nauki j. ang.; 18.05 — Poemat Louis 
Mac Neice’a; 18.25 — Koncert ży­
czeń; 19.05 — W. Maciszewski —

19.30 — Przegl. wyd. kulturaln. za 
granicą; 20 — Konc. życz, miłoś­
ników muzyki poważnej; 20.50 — 
Aud. dla wsi; 21.40 — Sprawozd. 
z elim. III etapu VI Międzynar. 
Konk. Pian. im. F. Chopina; 22.25 
„Dyskusja przed mikrofonem”; 
22.55 — Muzyka tan.; 23.15 — Me­
lodie weneckie gra ork. Gianni 
Manese; 23.21 — Wjeczorna aud. 
kameralna.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.04, 15, 17.25 (P-ń), 19, 21, 23.50.

Telewizja
POZNAŃSKA:

16.30 — Progr. dla dzieci 
świecie fizyki” (W-wa); 17
żegnanie zimy” — 
waru (W-wa); 18.40 
tości” (lok.); 19.10

transm. z

„W 
,Po- 
For-

Muzy” (lok.); 19.30 
(W-wa); 20 „Echo

■ „Telerozmai 
„Sylwetki X 
— Dziennik 
dnia”, (lok.);

„Wielkopolskie swaty”; 19.15
Naukowcy o rolnictwie; 19.30 
Nowe nagrania orkiestry PR

20.15 — Polska Kron. Film, (lok.);
20.25

P-
dyr. St. Rachonia; 20.30 — Piosenki 
polskie; 21 — „Nurner poda cen­
trala” — słuchowisko; 21.42 — Gra 
ork. Melachrino; 22 — Słynne ork. 
tan; 22.22 — Rep. z meczu boks. 
Berlin—Warszawa; 22.37 — Heitor 
Villa Lobos: II Sonata — Fanta-

Teatr KOBRA — widów, 
sensac. pt. „Olbrzym” (W-wa); 
21.15 — Rep. fjlm,/ z narciarskich
mistrz. Polski (W-\va); 21.30 — Re­
cital fortepian. f (W-wa); 21,50 — 
Ostatnie wiadomości (W-wa).

Witamy i

JEDNOSTRONNOŚĆ
V byt jednostronna jest dzia 

łalność poszczególnych klu 
bów (poza MKS). „Start”, to 
przede wszystkim, zresztą nie 
zła, sekcja żużlowa, „Sparta" 
to znów tylko dobry hokej; 
powoli odżywa „Stella”, naj- 
starszy klub gnieźnieński.

Choć gnieźnieński sport ma 
pewne osągnięcia (żużel, ho­
kej na trawie, piłka ręczna, 
'częściowo piłka nożna i tenis 
stołowy), to jednak nadał za­
ledwie wegetują: koszykówka 
i popularna niegdyś siatków 
ka; nie może się odrodzić boks, 
.iic nie słychać, ani o zapa­
sach, ani o tenisie ziemnym, 
a co dopiero mówić o takich 
dziedzinach, jak pływanie, łyż 
wHrstwo czy hokej na lodzie. 
Gimnastyka i lekkoatletyka są 
zawsze domeną jedynie szkól 
i TKKF.

CZEGO BRAK?

TV a bardzo wolny rozwój 
’ sportu gnieźnieńskiego 

wpłynęło odejście ofiarnych 1 
znających się na sporcie dzia­
łaczy. Zbyt wolny i jednostr#® 
ny jest dopływ nowych han 
instruktorskich, brak fach0" 
wych trenerów i instruktorom 
w różnych dziedzinach.

Główną jednak przyczyny 
jest szczupłość bazy materia " 
nej, brak boisk na różnej 
rodzaju imprezy sportowe, W' 
bieżni lekkoatletycznej, 
tenisowe- zarastają u 
chwastami... Nie ma ^ase 
kąpielowego, ani hali spor 
wej.

W tych warunkach 
prowadzić doskonałą 
ność sportową.

Dlatego też tym
dla leJ

zja na skrzypce i fortepian.

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 14, 16, 
20, 23.

PROGRAM II (Poznań)

PAŁAC DZIAŁYŃSKICH St.

18,

6.50 — Gimn.; 7.15 — Aud. dla 
dzieci starszych: „Błękitna szta­
feta”; 7.40 — Progr. dnia; 7.50 — 
Muz. poranna; 8.36 — Przegl. prą- 
sy; 8.45 — Sprewa franc. męski 
kwartet wokalny z udz. solistki 
Lucienne Verney; 9.10 — Mel. dla 
ciebie — gra Wrocł. Kwint. Rytm.; 
9.40 — Magazyn Ziem Zachód.; 10 
Kalejdoskop muz.; 10.45 — „Próbie 
my budownictwa’; 11 — Młodsi 

•kompozytorzy polscy przed mikro 
fonem; 11.35 — Duety instrum.; 
15.10 — Małe zespoły rozrywk.; 15.30 
Aud. dla klas V—VI „Śpiewamy 
piosenki i bawimy się przy mu­
zyce”; 16 — „Trzy Panie i Trzech

Rynek — g. 9-417 — wystawa poi 
skiego plakatu filmowego;

HALL NOWEGO RATUSZA — g. 
8—15 — wystawa prac Heleny 
Michałowskiej;

Dgźury pełnią
SZPITAL MIEJSKI IM. J. STRU-

SIA (chirurgia - ińterna) - 
Walki Młodych 7 tel. 98-56; 

SPÓŁDZIELCZE DYŻURY

Ul.

LE­
KARSKIE I DENTYSTYCZNE —
ul. Głogowska 16 tel. 
dziennie od g. 18—6 
święta od g. 15;

APTEKI: ul. 23 Lutego,

620-00 co- 
rano, w

ul. Dzier-
żyńskiego 144, ul. Głogowska 72, 
ul. Dąbrowskiego 76, OsttOroga 
6, Rynek Sródecki 1, Główna 53.

należy się uznanie 
nielicznej garstki dzia^2 
sportowców, którzy nie 
dzą sił aby przySP°rz^ 
miastu sławy sport0^6^

Szczególnie trzeba 
ślić radykalne P^^ctelli, 
obecnego kierownictwa 
które nie zawahało się P j 
ostrą kuracją odmładzać 
oczyściło swe szeregi z w41 z 
wej wartości „sław”.

Si?
Słowa pochwały 

działaczom MKS, dzia 
wśród młodzieży sz 0 
Oczekiwać chyba 
także Snarta i Start r°zS jOpc 
swoją działalność i 
także dyscypliny sport0 

(na)


